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11-kn JUGOSŁOWIAŃSKAW PEŁNYM OLIMPIJSKIM SKŁADZIE
PRZYBYŁA W SOBOTĘ DO POLSKI

KATOWICE. JUGOSŁOWIAŃSKI ZWIĄZEK PIŁKI NOŻNEJ USTALIŁ JUZ 
SKŁAD SWEJ REPREZENT ACJI NA M1EDZYPANSTW OWY MECZ Z POLSKĄ. JU­
GOSŁAWIA WYSTĄPI W P EŁNYM OLIMPIJSKIM SKŁ ADZE. DWAJ KONTUZJO­
WANI PIŁKARZE BRAMKA RZ SOSTARIC I NAPASTNI K MICHAJLOVIC. BEZ KTO 
RYCH JUGOSŁAWIA STAN £ŁA DO FINAŁOWEGO MECZU ZE SZWECJĄ W WEM- 

x BLEY. POWRÓCILI JUZ DO ZDROWIA I ZAGRAJĄ W WARSZAWIE.
Kpt. Związkowy Jugo slawij Victor Vrhovać. współ nie z trenerem inż. Arsenie- 

viczem ustalili następujący s kład przeciwko Polsce: Sosta ric, Brzozoyic, Stankovic, 
Czajkowski I. Jovanovic. At anackoyic. Michaiłowie. Miti c. Bobek, Czajkowski II, 
Vukas. i

W rezerwie znajdują sie: Sluibocic, Petrovic, Palli (Wegier) i Tomasevic.
EKSPEDYCJA JUGO SŁOWIAŃSKA LICZY 18 OSOB. OSIEMNASTYM 

CZŁONKIEM EKIPY JUGOS ŁAWII JEST CEKARZ I MA SAŻYSTA OBRATOYIC.
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Czwartkowa „uwertura11 do środowego meczu 
międzypaństwowego:

Repr, ZZ Jugosławii - Repr. ZZ Polski 1:1 (1:0)

ci koszulki

POMOC NAJLEPSZA FORMACJA 
REPR. ZZ POLSKI

WARSZAWA. W pierwszym dniu Igrzysk na stadion 
szawie odbyło tkanie piłkarskie miedzy Repr.
Jugosławii 

czwartkowego występu, który był „uwerturą" do óticjalnego 
wego spotkania międzypaństwowego Polska — Jugosławia, 

wnlke miała w swoich szeregach wielu znanych graczy, któ 
niejednokrotnie zdobywali laury < piłki
Poziom drużyn w Jugosławii jest i dlatego spo­
dziewaliśmy sie, że reprezentacja związków zawodowych 
wcale gorzej niż-ta prawdziwą olimpijska drużyna. 
Londynie srebrny medal.

Niestety pod tym względem spotkał nas pewier
* .* ♦

Spotkanie to obserwował red. Jerzy Zmarzllk i tak opisuje swoje

jzpoezyna sie mecz, 
zapoznamy czytelników
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czei czwórki (b
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WARSZAWA Nasza stolica widziała Już w swojej historii wiele 

żacją, czy też polotem. Nie widziała jednak leszcze tak wspanialej 
imprezy sportowej, jak Igrzyska Centralnej Komisji Związków Za­
wodowych.

Śmiało można tę czterodniową bataiię' naszych sportowców naz­
wać polską olimpiadą. Stadion Wojska Polskiego nigdy jeszcze nie 
zgromadził takiej ilości zawodniczek i zawodników - Szesnaście 
związków zawodowych przysłało swoich najlepszych sportowców by 
walczyli o mistrzowskie tytuły, by zadokumentowali tężyznę i spraw­
ność fizyczną świata pracy.



MARATON BOKSERSKI NA STADIONIE WP
OLIMPIJCZYCY Mt STARTOWALI

ale turniej TLI. był imprezą u pełni utlany
WARSZAWA. Odbywający sie w ramach 

jgrzrsk aportowych KCZZ turniej bokserski wzbu­
dzi* spośród wszystkich imprez największe chyba 
zainteresowanie. Godzien na kortach Legii gro­
madziły sie tysiące widzów którzy z wielkim zacie 
kawieniem obserwowali toczące sie walki.

Nie zawsze wprawdzie walki te stały na wyso­
kim poziomie, ale większość z nich przyparzała 
wiele emocii i miała ciekawy przebieg. Pięściarze, 
błocący udział w turnieju walczyli z nerwem i szli 
na całego. Sukces Antkiewicza zrobił swoje. Wy­
miana ciosów — to główna zasada, która wyznają

W Warszawie nie widzieliśmy już niemal ani je 
dnego pięściarza, które by hołdował ortodoksyjnemu 
•tyłowi walki i żywioł, boiowość. wymiana cio­
sów. tempo — oto walorr. dzięki którym odnosi.

... -'—*— *T:—*-x- — -*-l walki nie

rzy już w przyszłym sezonie ro­
bić będą ruch w naszym boksie 
stawili sie gremialnie.

Wśród much doskonale wypadł, 
bojowy Karger. Nabrał dynamiki 
„kogut" Brzoska, w tej samej wa 
dze pojawił się nowy talent „mu­
rzynek”. Stanikowski (bokser o nie 
samowide jak na swoją wagę sil 
nym ciosie). W wadze lekkiej ko­
lejarz poznański Kazimierczak u- 
ważany jest za następcę Radema- 
chera. Ogólne uznanie zjednał so­
bie także łodzianin' Stefaniak. Nie 
przedętnym talentem jest junior 
z Krakowa Siysiał. który nie uzna- 
je cofania się do tyłu i idzie stale 
naprzód jak huragan. W wadze 
średniej poza Cebulakiem nie wi­
dać żadnego obiecującego talentu.

Zupełnie beznadziejnie przedsta­
wiała się sprawa w wadze oółcięż 
kiei i ciężkiej. W półciężkiej nie 
ma nikogo godnego uwagi, chyba że 
Rudzki będzie chciał się jeszcze Cze 

nauczyć i nie będzie pokładał 
wielkich nadziei w sile swo­

ich pięści. Ciężki Stec nie zalicza 
sie do narybku, bo w najbliższym 
czasie przyjdzie mu prawdo­
podobnie przywdziać koszulkę re­
prezentacyjna.

Ze starych repów o których 
wspomnieliśmy wyżej ani Grzy- 

wocz ani Rademacher nie znajdu 
ja się w zadawalającej formie. O- 
bydwaj musieli sie wysilić aby 
pierwsze dwie walki wygrać.

Klimecki zawiódł pierwszego 
dnia, ale w# ćwierćfinałowym spot 
baniu pokazał, że pieści jego je­
szcze nie zardzewiały i potrafią 
nokautować.

NAJCIEKAWSZE MOMENTY 
PIERWSZYCH » WNI TURNIEJU 

Pierwszy dzień turnieju zaczął 
sie z pewnym opóźnieniem, które 
nie wynikło jednak z winy orga 
nizatorów Walki toczyły się na 
dwóch ringach, co , powodowało, 
że czasami, gdy na obydwu toczy­
ły sje ciekawe pojedynki biedni 
sprawozdawcy nie wiedzieli gdzie 
najpierw patrzeć.

Turniej rozpoczął sic 2 spotkania 
mi: na ringu nr 1 Gorawski — Pe 
pliński w w. muszej oraz na ringu 
nr 2 Grzcwocz (Górnicy) — Brze­
ziński (Budowlani). Pierwsza wal­
ka atala na bardzo słabym pozio­
mie wygrał Gorawski (Metalowiec). 

Grzywocz miał ciężką przeprawę 
z ambitnym Brzezińskim Walka 
ptzez 2 rundy miała przebieg wy­
równany i dopiero w 3 starciu -—— 
Grzywocz rozgryzł swego przeciw- Stencla.

sów. tempo — oto yalore. dz.„......... ..
Sie teraz zwycięstwa. Niestety nowe- styl ... 
Przez wszystkich został jeszcze całkowicie 
•rany i przyswojony. Na razie widzi «<• wie 
Na starcie niestety zabrakło olim
Kasperezakowj posłużyło londyń­

skie powietrze i przybrał na wa­
dze 5 kg. Wobec takiego stanu rze 
czy nie mógł startować i odesłano 
go do domu. Bazarnik tłumaczył 
sże choroba i tym samym zawiódł 
nadzieje wielu zwolenników boksu, 
którzy oczekiwali jego rewanżowe­
go pojedynku z Grzywoczem. Chy- 
ehta był wprawdzie w Warszawie, 
ale tylko jeden dzień. Miał zamiar 
startować, gdy jednak wszedł na 
kwaterę, dowiedział się. że każą mu 
ąoać na sienniku rozłożonym na 
podłodze uznał, że nie jest to „go­
dne" olirm)ijeavka i nie uprzedziw 
az** nikogo wyjechał do Gdańska.

Tak więc z czołowych bokserów, 
którzy dzierżą tytuły mistrzows­
kie ewent. reprezentowali barwy 
państwowe zjawili aie jedynie: 
Grzywacz, Rademacher 1 Klimecki.

Wielka sensacje stanowił starł 
Grędkowskiego w wadze półżre- 
dnie. Jak wiadomo — ezreprezen- 
tent Polski zawiesił już dawno rę­
kawice na kołku, postanowił on je 
dnak karierę bokserska definity­
wnie ’ skończyć gdzie ją rozpoczął 
t. j. w Warszawie, poczeka! na od 
powiedni moment i wziął udział w 
igrzyskach jako główny faworyt w

Stara gwardia — jak widać — 
nieco zawiodła, ale za to wszyscy 
młodzi obiecujący pięściarze któ-

FIAIAŁY
Warszawa (tel, wl) W niedzielę na 

ko.-ieeh Legii rozegrane zostały lina 
ly jrnieju bokserskiego w ramach 
igrzysk Związków Zawodowych, oraz 
spotkania o trzecie 1 czwarte miejs­
ce które zakończyły się jednak prze 
ttaaue walkowerami.

Spotkaniom finałowym przyglądało

Waga musza: Kargier (Włók.) po 
bardzo żywej walce wygrał na pkt. 
z Lindnerem (Spożywcy). przez 
jrietst-aze dwie rundy atakował Kar 
gier; a’ Iandner w - trzeciej rundzie 
zdobył Nę na niezły finisz ale było

Tazecle miejsce w tej kategorii zdo 
był Gorawski (Metal).

Waga kogucia. Grzywocz (Górnicy) 
stoczył najładniejszą walkę turnieju 
z Brzózką (Chem). Ślązak dopiero w

stać. Grzywocz precyzyjnymi sleipa-

i w efekcie wygt-ał wysoko na punk

Trzecie miejsce w tej kategorii zdo 
byl Kujawa (Spóldz.).

Waga piórkowa: Borowski (Chemi­
cy) wygrał -z Pankem (Spóldz.) Wal­
ka trwała tylko dwie rundy, gdyż 
pód koniec drugiej Poznańezyk do­
znał kontuzji luku brwiowego 1 sę­
dzia ringowy przerwał spotkanie.

Trzecim był Matloch (Górnicy).
Waga lekka: Rademacher (Metalpw 

cy) wygrał v.o. z Kryslakiem (Skó­
rzani) który w walce półfinałowej do . 
gnat poważnej kontuzji.

Trzecie miejsce zajął Stefaniak ■ 
(Włók.)

Waga pólśrednia: Gradkowski (Bu ' 
dowlam) w ostatniej jak zapewniał 
walce w swoim życiu pokonał we 
wspaniałym sytlu Falińsktego (Cukr.) 
Zwycięzca zademonstrował wysoką 

-technikę mając przez wszystkie trzy ' 
rundy wyraźną przewagę. Po spotka ' 
niu publiczność zgotowała Grądkow-

Trzecie miejsce zajął

Waga średnia: Cebulak (Cukr.) wy I 
grał nieznacznie na ounkty z Trzę-; 
fowskim (Włók.) Walka była bardzo 1 
zacięła 1 wyrównana. Trzęsowski | 
bił częściej a Cebulak ‘ skuteczniej t 
mając w 3-ej rundzie lekką przewa- i

Trzecie miejsce zajął Kosowski I 
(Bud.) ?

Waga półciężka: Finał lei kateao-1 

utu" Paterok (Górn.) jednym krót­
kim sierpem posłał na deski Borka

Trzecie miejsce przypadlo Rudzkie 
mu (Spóldz.)

W finale wagi ciężkiej spotkali się , 
weteran Klimecki z * lunlorem Sie-

prowadzona była w dość szyokim1 
1 smole, obfitowała w obfita wym:a-

leżą do Steca a trzecia do Klimećkie 
go. Zwycięży) na punkty zasłużenie

(Włók.) zajął trzecie miejsce. '

i a tyki' jak boksu, no ale trudno — na raz Krakowa 
nie zbudowano. Ten nowy styl powoli okrzepnie 
wyklaruje sie i dojrzeje.

Turniej warszawski był największą chyba impre 
za pięściarską w historii naszego boksu. Zgłosiło 
sie do.niego 111 pięściarzy, do walki stanęło stu. 
reszty nie dopuścił lekarz.

Przez pierwsze dwa dni zmagania ciągnęły sie 
przez siedem godzin, a wiec turniej był pewnego 
rodzaju maratonem bokserskim, nie dla zawodni­
ków naturalnie ale dla organizatorów widzów, se 
dziów i sprawozdawców. Obiektywnie należy stwier 
•teić. że ci pierwsi rozwiązali . wszystkie sprawy 
techniczne do nich należące doskonałe. Miedzy wal 
kami nie bvło zbvt długich przerw, informacja ani 
przez chwile nie szwankowała, panował idealny 
porządek. Także sędziowie dostroili sie do całości 
i w jednej tylko walce Jaskóła i Białkowski nawa­
lili.

nika. Rutyna wzięła i tym razem
W drugiej walce wagi koguciej 

oglądamy nową rewelacje Stani- 
kowskiego (Włókniarze) w walce z 

Wlosiakiem (Odzieżowcy,. Miody 
włókniarz dobrze zbudowany o dłu 
gich rękach posiada, silny cios. 
Dwa razy rzucił swege przeciwni­
ka na deski już w pierwszej run­
dzie. ka trzecim razem Wlosiak zre 
zygnował z dalszej walki.

Piórkowej- Matloch (Górnicy) i 
Drąikowski (Kolejarze) stoczyli 
walkę na dość dobrym poziomie. 
Ślązak przez trzy rundy miał zna­
czną przewagę nie potrafił przeciw 
nikowi narzucić ulubionego syste­
mu walki. Drążkowski unikał wy­
miany ciosów ale i tak nie wiele 
mu to pomogło, bo sam nic nie za 
dając wiele inkasował.

Z wielkim zainteresowaniem o- 
czekiwali wszyscy występu Rade- 
machera. który broniąc barw Me­
talowców zmierzył aie z Wesołow­
skim (Cukrownicy). Mistrz Polski 
był żle usposobiony i. musiał się 
porządnie namozolić, aby walkę 
wygrać. Przez, dwie rundy Weso­
łowski był przeciwnikiem równo­
rzędnym, doskonale kontrował, sto 
sowa! uniki aie w 3 starciu destruk 
tywna siła ciosów Ślązaka zrobi­
ła swoje, Odzieżowiec osłabł, dążył 
do clinchów. trzymał, pływał, robił 
wszystko co mógł aby uniknąć cio 
sów, które teraz sypały sie na nie

W drugiej parzę wagi lekkiej po 
dziwialiśmy nadzieje Lodzi Stefa­
niaka z Włókniarzy który w 3 run 
dzie zupełnie zdemolował Selmę.
Atomowy Kazimierczak nie bawił 

sie długo z Pelcem, kilka ciosów 
wystarczyło by posłać go w krai-

Największe brawa w pierwszym 
dniu zebrał Gradkowski. Wpraw­
dzie widownia początkowo podczas 
jego .walki ze Spiołkiem doppingo 
wala.-tego ostatniego, ale po kilku 
akcjach Grądkowskiego sympatia 
przeszła na stronę weterana. Grąd 
kowski b. prędko potrafił uspąkoić 
agresywnego przeciwnika kiłkóma 
soczystymi celnymi kontrami. ..W,, 
trzecim starciu Spiolek znalazł się 
do 8 na deskach, a za moment sę 
dzia przerwał walkę ogłaszając 
Grądkowskiego zwycięzcą przez

Sympatyczny Trzęsowski w wa­
dze średniej znokautował w 3-iej 
rundzie twardego ale Surowego

Reszta walk odbyła się wieczo­
rem. Trybuny zapełniło ponad 

10.069 widzów. Obydwa ringi 0- 
świetlały reflektory. Impreza wi­
dowiskowo przedstawiała sic wspa 
niale. Kolorowe sylwetki pięściarzy 
w świetle reflektorów wyglądały 
b. malowniczo i pierwszy dzień tur 
nieju pozostawiłby doskonałe wra­
żenie gdyby nie krzywdzący wer­
dykt sędziów — „fuszerów" odbie 
rający Białkowskiemu zasłużone 
zwycięstwo nad Jaskólą.

Walki nocne stały na miernym 
poziomie, w wielu wypadkach je­
dnak były b. zacięte. Zaczęło się 
od sensacji. '

Otóż Wikiiński nic stanął do wal 
ki z Janiszewskim. Komisja sę­
dziowska przyznała Janiszewskie­
mu zwycięstwo wo. — Skórzani je 
dnak wnieśli protest ponieważ 0- 
kazalo się, że Wikiiński nic mógł 
stanąć do Walki bo szatnia była 
zamknięta. a kierownik wziął klu 
cze i zniknął. Protest nie został 
uwzględniony.

Szereg walk miało szybki prze­
bieg. Np. Rapacz w wadze średniej 
szybko znokautował Sikoro. Kurka 
zmusił do poddania sie Bańkowskie­

go a Cebulak nie znalazł przeciw­
nika i do ćwierćfinału przeszedł 
walkowerem.

W wadze ciężkiej* Klimecki miał 
poważna przeprawę ze Zmorzyń- 
skim. który przez 3 minuty bezu­
stannie atakował ale jego ciosy

przeważnie przeszywały próżnie al 
bo lądowały na rękawicach Kli- 
meckiego. Ogłoszenie zwycięzca 
poznaniaka wywołało burzę zresztą 
niesłuszną. Komisja nakazała pow­
tórzenie walki ale Zmorzyński nie 
stawił się drugiego dnia i kwestia 
została bezsporne załatwiona

Drabkowski warszawski „król 
swinga" znokautował niespodzlewa 
nie ciosem w serce w pierwszej 
rlmdzie Cebulę. Wreszcie w naj­
ciekawszej walce dnia między Jas- 
kótą a Białkowskim przyznano zwy

Przeciwnik Jaskóły doskonale o- 
perował prostymi przez dwie pier 
wsze rundy miał lekką przewagę, 
którą w trzeciej znacznie powięk­
szył, był wyraźnie lepszy od ło­
dzianina. ale nie znalazł uznania w 
oczach sędziów którzy nie lubią 
jak mistrz przegrywa.
go dnia turnieju w którym odbyły 
sic ćwierćfinały była porażka Klei 
na walczącego w wadze koguciej z 
Kujawą.

Kujawą tak dobrze ojąjrowal pro 
stynii. tak dobrze kontrował, że 
Klein zupełnie wyczerpany w trze 
cim starciu znalazł się na deskach 
i walkę przegrał różnica co naj­
mniej 7 punktów.

W drugiej parze wagi koguciej 
Brzózka przez dwie rundy miał 
ciężką przeprawę z Ciupką. Ciup.- 
ka nie przejął sie siłą ciosu Brzóz-

ki poszedł na wymianę i pewny 
siebie „Chemik" przeżywał ciężkie 
momenty. Od połowy drugiej run­
dy poszedł jednak na całego i roz­
bił zupełnie swojego przeciwnika.

Grzywocz i tym razem nie zach­
wycił. W walce z Rudnerem ograni 
czyi się przez dwie rundy do de­
fensywy. Rudner stale atakował, 
szereg ciosów siedziało na szczęce 
i korpusu Grzywocza szereg trafia 
lo w próżnie, ale był bardziej ruch 
liwy. W drugim starciu mistrz Pol 
ski kilka razy wypuścił swą serię 
sierpów i zastopował przeciwnika. 
W trzecim starciu •walka miała 
przebieg już jednostronny. Rudner 
nie wytrzymał tempa.
W drugiej walce Stanikowski tym 
razem znokautował swojego nrzeci 
wnika Kurowskiego, który był bar 
dzo odporny na ciosy i mimo, że 
kilka razy zdawało sie. że położy 
się na deskach, to jednak bohatera 
ko przetrwał do końca walki, a 
nawet w ostatniej iei fazie prze­
szedł do natarcia.

Niespodziewanie wielki opór na 
trafił Rademacher w walce z Kazi 
mierczakiem.

rt‘zez dwie rundy losy"Spotkania 
ważyły sie. Na każdy cios Rade- 
machcra Kazimierczuk odpowiadał 
ciosem. Trzy sierpy w pierwszej 
rundzie potężnie wstrząsnęły mis­
trzem Polski. W drugim starciu Ka 
zimierczak osłabł. Rademacher czc 
śeiei trafiając zdobywał 'powoli

MAMY DOBRE REZERWY
PÓŁFINAŁY TURNIEJU BOKSERSKIEGO ZZ
JASKUŁA POKONANY
WARSZAWA. W sobotę narodził się 

nowy reprezentant Polski w wadze 
ciężkiej. Jest nim miody 1 utalento 

ła niu jednak w niczym, by pokonać 

gać dyskusji, niemniej Jednak miody 

nas nadzieję, że Jednak waga ciężka 
przestanie być naszą pięta achiłleso- 

konywująco,' ale aeropag sędziowski 
byl zdania, że .lepiej dać zwycięstwo 
dobremu młodemu aniżeli nieco le­
pszemu staremu.

reszta nie przyniosła rewelacji i nie 
wniosła niczego nowego do układu 
sil w boksie polskim.

Jedno należy podkreślić: skończyły 
się czasy, w których drżeliśmy o to, 
że, kontuzja tego czy owego reprezen 
tama postawi boks polski'w ciężkim

my się bać. W latach powojennych 
bokserzy wychował! najwięcej naryb 
ku 1 pierwsi osiągną przedwojenny 
stan posiadania.

Nawet cl olęściarze. którzy osiągnę 
11 laury 1 stall się podporami naszego 
boksu, teraz nie mają murowanych 
pozycji. Młodzież, utalentowana mło­
dzież przypuściła wielki szturm 1 z 
całą pewnością w najbliższym czasie 
zdetronizuje obecnych - mataderów

Wykazaly to półfinały turnieju pię 
śclarskiego igrzysk KCZZ.

W sobotę na kortach Legii byliśmy 
świadkami walk przeważnie stoją­
cych na poziomie cóńajmniej dobrym. 
Te wszystkie ććchy które zauważyliś 
my w walkach wstępnych dominowa 
ły 1 w półfinałach. Zwyciężali pię- 
ślarze żywiołowi, posiadający cios, 
wytrzymałość 1 orientację.

W pierwszym półfinale wagi mu­
szej prymitywny Lindner operując ja 
ko tako lewą prostą wypunktował 
Sylwestra. ~ Bojowy Kargier w trze 
dej rundzie ciosem *w plexus sola-

lis położył na deski ambitnego Gó- 
1-awskiego który usiłował robić wra­
żenie, że cios byt poniżej' pasa.

W wadze koguciej mieliśmy bodaj 
najpiękniejsze walki. Wzorujący się 
na Chmielewskim Brzoska z ledwoś 
clą dal soblę radę z odwrotnym Kują 
wą. który swoim prawym prostym dlu 
go siedział na nosie „Chemika". W 
drugiej parze Grzywocz miał ciężką 
przeprawę z dlugoręklm Slanlkow-

UZYSKALI PŁYWACY
NA IGRZYSKACH ZZ W WARSZAWIE

WAKSZAWA.\ Jeżeli po mistrzos­
twach pływackich Polski, które odby 
ly się w ubiegłym tygodniu we Wro 
clawiu mieliśmy jeszcze wątpliwości 
co do , aktualnej formy poszczegól­
nych zawodników, lo zostały one 10 
związane Po pojedynkach naszych 

iwach Związków Zawodowych.

wal z powodu choroby na 403 mir. 
Marchlewski. W Warszawie Marchlew 
ski brat w tej konkuręncji udział,

li. wyprzedzając jedynie Gremlow-
Michalak I -kiego. .Wynik Marchlewskiego uwa­

żać należy za dobry, natomiast nie-

-czas Marchlewskiego na 203 m. we 
Wrocławiu, wobec wspaniałego zwy­
cięstwa w Warszawie i to do tego z 
tak doskonalyńt wynikiem Jak 2.29.4, 
który jest zarazem najlepszym rezul

Szkoda, że Marchlewskiemu przy

Proclowi we Wrocławiu. Tym razem 

zyskanego na mistrzostwach Polski.
Także wypoczęty Zimny ^dowiódł, |

męczeniu przedbiegami i fatalnie ulo 
żonemu programowi zawodów, który 
Ole pozwoli! na wypoczynek pomię­
dzy jedna, a drugą konkurencją.

W stylu klasycznym Szołtysek nie 
startował na 200 m. dlatego, że zbyt 
późno, udzielono mu -urlopu w-pracy 
I nie mógł przyjechać na czas do War 
szawy. Wynik Krausego (poniżej 3 
minut) jest dobry, jednak zawodpik

ten już w sezonie uzyskiwał cza 
sy znacznie lepsze. Na 100 m. zwyclę 
siwo* odniósł tradycyjnie rekordista 
na tym dystansie Szołtysek, jednak 
I Krause stoczył z nim bardzie) wy 
równaną walkę niż we Wrocławiu. 
Podkreślenia godne są wyniki na 200 
m. styl, klasycznym zawodników 
mniej znanych jak Nikodemski i Zy 
snarski którzy wnet będą mieli coś 
do powiedzenia, w pierwszej trójce

Dzikówna miała swoją ustaloną mar 
kę Już przed mistrzostwami Polskt we 
Wrocławiu, Jednak jej zwycięstwo 
nad Bemówną. po pobiciu rekordu 
Polski przez tą ostatnią. Jest napraw 
dę niespodzianka. Jest to zawodnlcz 
ka niewątpliwie bardzo utalentowana 
— bardziej niż Uszkówna 1 Bemów- 
na. Wystarczy zaznaczyć, że nauczyła 
się pływać dopiero' w ubiegłym roku 
1 nie miała należytej zaprawy zimo-

W stylu na wznak triumfowała sym 
patyczna Niedzielówną.. która uzysku 
je wyniki najbardziej równe ze wszy 
stkich zawodniczek.

ska uzyskując wcale przyzwoity \vy

Zawody przeprowadzone zostały 
sprawnie. — żałować jedynie należy, 
że wprowadzono tak nieistotne Kon

blef, sztafetę żeńską 4x100 m. stylem 
klasycznym i sztafetę 5x50 m. stylem 
dowolnym kobiet.

5) Daniel (Górn.), 6) Szczeplańska (Ko

200 m. styl, klasycznym: 1) Krauze 
(Metal.) 2:58,9. 2) Serafin (Górn.) 8:04,0 
3) Kuklok (Metal.) 3:04,7, 4) Nikodem 
skl (Wlókn.) 3:05,5,-5) Brzęczek (Mtę- 
dzyzw.) 3:06.5, 6) Zysnarsk) (Samorz.)

loo m, wznak kl. I: ■ 1) Francżuk 
(iłiędzyzw.) 1:27,6, 2) Witczak (Włók) 
1:27,3. 3) Winkler (Metal.) 1:)2,6, 4) O- 
lejnik (Spóldz.) 1:32.3. 5) Matuszewski 
(Chem.) 1:35.2, 6) Nowakowski (Spól.)

I

O DobranowpkieJ. naszej nadziel 

'kakrotnle. Zajęcie drugiego miejsca 
na/obu dystansach w stylu klasycz­
nym za Kaletowa należy do wielkich 
sukcesów tej młodej, stylowo pięknie 
pływającej dziewczynki, tymbardzlej, 
że pózostawlla za sobą tak silną staw 
kę zawodniczek śląskich jak Istct, 
Przybyłą. Hulokównę i po-znaniankę , 
Malicką. Po Janasównle, Kaletowej I j 
chorującej jeszcze Wójcickie] jest1 Do | 
branowska obecnie najlepszą zawód- j 
nlczką w stylu klasycznym w Polsce. ' 
Z pozostałych zawodniczek nlespo- ( 
dziankę sprawiła nieznana Maternów*

Sztafeta 5X50 st. dow. kobiet: I) Mc

Międzyzw. 3:30,7. 4) Kolejarze 3:52,7. 
5). Górnicy 3:55,3. 6) Spółdzielcy 4:03,5.

Szafron (Cóm.) 2:41.0. 5) Kornacki
(Samorz.) 2:41,2. 6) Ludwikowski (Gór

(Samorz.) 1:21.1, 2) Bemówna (Stim.) 
1:21.4, 3) Llszkówna (Metal.) 1:22.1. 4) 
Niedzielówną (Metal.) 1:22.5. 5) Matę 
lówną (Międzyzw.) 1:26.8. 6) Zurkówna 
(Międzyzw.) 1:28.6.

103 m. st. klas, kobiet: l) Kaletowa ; 
(Metal.) 1:34,3. 2) Dobranowska (Som.) ,

(Górn.) 1:39.0. 61 Malicka (Międzyzw.)

przewagę punktów. Walka jednak 
nadal była bardzo zacięta.

W trzecim starciu Kazimierczak 
postawił wszystko na jedna kartę 
ale 6ył już zbyt wyczerpany i szedł 
odkryty łapiąc raz po raz na szczę 
ke sierpy bite przez Radcmachcra.

W drugiej walce wagi lekkiej Zij 
renibik nie miał wiele do powie* 
dzenia ustępując znacznie doskąr 
nalemu Stefańskiemu, który do 
gji doprowadzał Ślązaka swoim spi 
ko.jem opanowaniem i precyzyjny- ' 
mi kontrami po których przecho­
dzi! do ataku.

W wadze pólśredniej Grądkowa 
ki znów dał pokaz mądrej taktyki 
doskonałymi swoimi kontrami rdz 
rabiaiac Macteczuka. , , >
' Pełną temperamentu walkę sto­
czyli także w wadze półśredńM . 
Michalak z-Janiszewskim.

Michalak niezły fighter zasypy­
wał gradem ciosów Janiszewskie* 
go. który był bardzo odporny. NiB 
zdawało sie prawdopodobnym, abfr 
jeden człowiek w przeciągu 9 mw 
nut mógł zainkasować tyle sier­
pów. prostych i swingów bez wi­
docznego rezultatu w postaci ko. 
Wygrał Michalak.

Oczekiwana z wielkim zaintere­
sowaniem walka Trzesowskiego z 
Rajskim nie dostarczyła spodziewa . 
nych emocji i miała jałowy prze­
bieg. Rajski polował przez cały , 
czas na ko. Trzęsowski nie dał się ■ 
uderzyć i sam kontrując. zdobywał 
potrzebne do zwycięstwa pkt.

Stary rutyniarz Kurka przeżył 
’ tragedię w walce z Rapaczem. Slą 

zak był powolny i jegh przeciwnik . 
demolował go począwszy od pier- . 
wsżgj rundy. W drugim starciu se 
dzia odesłał Kurkę do rogu i przer 
wal walkę wobec wielkiej prze-' 
•wagi Rapacza.

Młody Rudzki, którego dobrze pa 
miętamy z turnieju łódzkiego zdo- ■■ 
lał w międzyczasie zaawansować : 
do wagi półciężkiej przy czym 
cios jego nie straci! nic na sile o 
czym świadczy rzucenie na deski • 

. i wygrane przez t. ko. z Kołodziej

I Wielką niespodzianka była poraź 
, ka Urbaniaka z jego kolegą klubo 
! wvm Szczypińskim przez t.k.o. 
! Urbaniak w drugieł rundzie na­

dział ste na niespodziewany swing 
Szczypińskiego i poszedł do 8-miu.

' na deski, po czym Wstał, ale byl 
jeszcze zamroczony i sędzia ode­
słał go do rogu przerywając nie­
bezpieczna walką.

Los Urbaniaka podzilił mistrz 
Śląska Kaczmarek, który, oberwał 
znów w pierwszej rundzie od Pa- 
rym poszedł na deski i przegra!

W wadzę ciężkiej Skwara prze­
gra! niespodziewanie niemniej, je-, 
dnak zasłużenie na-pkt. z młodym 
Flisiko,wsklm. Flisikowski to wiel 
ki talent oraz bokser posiadający 

■doskonale warunki fizyczne..
W drugiej parze Stec nie miał 

zbyt ciężkiej przeprawy z Drąb- 
kowskim. którego jedyna ambicja, 
było nie przegrać przez ko.

Klimecki zrehabilitował sie za 
słaba walkę w dniu .poprzednim i- 
iuż w pierwszej minucie znokauto 
wał Białka. .

Jaskula tym razem nie miał prze 
ciwnika i zakwalifikował śię do 
oólfina’-’

Pojedynek musiał się skończyć zwy­
cięstwem mistrza Pęlskl, ale „murzy 
nek" już w najbliższym czasie odegra 
niepoślednią rolę w swojej wadze.

Piórkowlec Matloch ma pecha do 
Pankego, z którym przegrał bodajże 
czwarty raz z rzędu. Poznaniak jest 
precyzyjny i uważa a Matloch chło­
pięcy 1 nieroztropny.

Ślązak wyładował cały zapas- 
swoich sił w jednej rundzie 1 w dwu 
następnych starciach byl cieniem say 
mego siebie. Przegrał minimalnie ais 
zasłużenie. — Po bardzo brzydkiej i 
nieciekawej walce drugi finalista tej 
wagi Borowski wyeliminował Tyralę.

W lekkiej Krysiak wypunktował w 
najbrzydszej walce turnieju Kotasia 
a Rademacher bez trudu uporał się 
z rewelacją poprzednich dwu dni Ste 
faniakiem.

W wadze pólśredńlej najlepszy te­
chnik turnieju Grądkowskl wygrał 
w trzeciej rundzie przez t, k. 0. z 
Borkowskim, a PalińskJ potrafił opa 
nować żywiołowe ataki .Francuza" 
Michalaka i wygrał na punSly.

Wybitnie niezadowolona była wl-1 
downia gdy ogłoszono zwycięstwo j 
Trzęsowskiego nad Kossowskim w wa 
dze średniej. Flegmatyczny Trzęsow 
ski był jednak lepszy od swojego 
przeciwnika, jego ciosy były bardziej 
precyzyjne toteż wygrał zasłużenie.

W tej samej wadze morderczą wal 
kę stoczyli Rapacz i Cebulak. Cebu­
lak robił wrażenie prlmadonny ale 
to nie przeszkadzało że mając* wię­
kszą kulturę pięściarską walkę mini

w półciężkiej Bork w trzeciej , run 
dzie tak fatalnie uderzył Szczypińskie 
go w luk brwiowy, że sędzia musiał 
przerwać walkę a punktowi ogłosili 
zwycięstwo Borka. W drugim pólfina 
le Paterok jednym ciosem w żołądek 
postał w krainę marzeń młodego I 
niepotrzebnie angażującego -<le w po 
ważne walki Rudzkiego,

IV wadze ciężkiej Klimecki leszcze 
raz. wykazał swoja wartość I seria 
ciosów rozłożył dobrego ale fillgrano 
wego jak na swoje wagę rilslakow-

W ostatniej walce dnia Stec wygrał 
z Jaskólą. O walce tej wspomnieliś­
my na wstępie.

Mistrzowi* Polski
Z. Z. w boksie
na rok 1038.

w musza: Kargier
w. kooiicia: Grzvwocz
w. piórkowa: Borowski 
w. Ifikka: Rafiemacher
w. pólśrprln: Gradkowski 
w. śre,,vr Cebulak
w. D^lcieżka* Paterok 
w. rieżka: <?tec

290 m. st. klas, kobiet: l) Kaletowa 
(Metal.) 3:25,6. 2) bobrSnowska (Sa- 
morz.) 3:28.8. 3) Istel (Górn.) 3:30,4. 4) ,
Przybyła (Górn.) 3:31.7, 5) Malicka | c

I (Międzyzw.) 3:33.1, 6) Hullokowna-

433 m. st. dow.: I) Ramola (Mlędz.) 
5:30.6, 2) Marchlewski, (Kolej.) 5:30.6,!
3) Gremlowskl (Międzyzw.) 5:43,4, 4):
Szafron (Górn.) 3:50.1, 3) Kornecki]
(Samorz.) 5:56.7, 6) Ludwikowski (Sa-

Sztafety 4x100 ni. klasycznym ko­
biet: 1) Melalowęy 6:50,1. 2) Samorzą ' 
dowcy 6,55.7. 3) Górnicy 7:04,0 4) 
Spółdzielcy 7:18,7,- 5) Międzyzwiązko 
wiec 7:37,4, 6) Włókniarz 8:15,0.

3xioo m. stylem zmiennym męż­
czyzn: l) Metalowiec 3:49,0, 21 Samorzą 
dowlec 3:51.3, 3) Międzyzwiązkowlec 
3:58,7, 4) Górnicy 3:38,7, 5) Kolejarze 
4:13.5. 6) Włókniarze 4:16.1. |

100 m. su klas.: 1) Szołtysek (Met.) J 
1:19,5, 2)vKrause (Metal.) 1:19.5. 3) lab 
lońskl (Samorz.) 1-pn n 4) Serafin

Sztafeta 4x200 m st. dow. mężczyzn: ' 
1) Międzyzwiązkowej* 10:40.7.,’) Meta ! 
łowcy 10:56.5. 3) Samorządowcy 10:56.6 |
4) Górnicy 11:04,5. 5) Kolejarze 11:25.8.
6) Włókniarze 12:25.3.
PUNKTACJA OC.OLNA ZAWODÓW
PŁYWACKICH:

t) Metalowcy 343 pkt.,-2) Samorząd 
325. 3) Międzyzw. 301. 4) Górnicy 269. 
51 Kolejarze 202. 6> Spółdzielcy 172,
7) Wtókńlarze 131. 8) Budowlani 35. 
9) Chemicy 10. 10) Poczta 3.

100 ni. st. dow.: 1) Proce) (Metal.) 
1:05,1, 2) Ramola (Międzyzw,) i:0?,4, 3) 
Zimny (Międzyzw.) 1:06.2. 4) Fudala 
(Metal.) 1:03.0. 5) Jakubowski (Panio

1:09 6. (Marchlewski spóźnił się na

dzielówna (Metal.) 1:34,4. 2) Kaletowa 

w* 1:40.0. 4) Dzikówna (Samorząd.) 1:40.4,

CONCORDIA KNURÓW - BAIL­
DON KATOWICE 719

Knurów, w meczu bokserskim w s 
ramach jubileuszu 25-lecla Cuucuruu 
Knurów Katowice pokonał Concor-

cejacu 'a "odnlcy Concordll) ! 
musza: Potem-. , vgra| prgez k.o. w 
' ''r-*- . - Lukaszczykiem., w. ko- i 
-■■i.ej Adamiec przegra! w rundzie | 
przez k.o. z Drozdem piórko.wa: Ko 
strzawa przegrał na pkt z Borowczy I 
kiem lekka: Loch wygrał -w 1 run- 
dzie przez k. o. z Nawrockim, j Concordia 
lekka Il-ga: Sobota zremisował •
Niedzielą w pólśredńlej: wlechuta Krywatd 
średniej: Haruk przegrał przez l.k.o.T 
w 2 rundzie z Weissem w pólcięż- I 
kioj: Richter przegrał przez k.o. w j 
1 rundzie ż Urbaniakiem.

w ringu p. Gburskl na 
pwm-.j,. Klapsla I Loch., i Widzów 
1-000. Przed zawodami p. Loch wrę

i I rundzie z ’
Sędziowali*

i punkty: kia

SKŁAD REPR POLSKI 
JUNIORÓW NA MECZ 
Z CZECHOSŁOWACJA

WARSZAWA Kot PZB ustali! 
bezpośrednio no zakończeniu spot­
kań finałowych turnieju ZZ zakład 
repr. Polski juniorów na mecz mię 
dzypaństwowy z Czechosłowacja. 
Do osemk: repr od wagi muszej do 
ciężkiej powołani zostali: Kargiel 
(Concordia Piotrków) Brzózka (Con 
coidia Pio’ kówi Kudlaclk 'Geda- 
nia), Ratań <vk (Warta). Sfysiak 

~ę-"ovla) Cfibulak (Legia. Chełm 
żak Smvk tPafawag Wrocław) i 
Stec (Concordia Piotrków).

Concordll '5'-«ovisl

. czyi z ramienia PZB SI OZB srebi 
' n° tę PZE d|a zawodnika Wie

oy I Boguckiego-
W meczach piłkarskich jubileuszu 

Concordll padly następujące wynikł: 
Concordia IB - Pogoń Ornontowice 
3:1 , (0:0) Concordia IB — Llgnoza 

7:0 (4:0) Llgnoza Krywałd 
- Pogoń Ornontowice 0:0. Orkiestra 
kopalni Knurów - Orkiestra Kokso 
wni Knurów 1:0 (0:0).

Concordia Knurów — Baildon 2:1 
(1:0). Bramki zdobyli: Szlager i Gó­
rek dla Concordll oraz, lewy łącznik 
dla Baildonu. Sędziował ob. Gunia.

"• i' ną odznakę 
«e! chuly I tarą:

W SKŁADZIE REPR. POLSKI BEZ WIĘKSZYCH ZHIAM
WARSZAWA. Kpt. PZPN Alfus ustali' skład reprezentacji Polski na środowe- mecz o Puchar Bałkański z Jugosławia w SM- 

sóbnast-A*'^*" ’anik (Skm- *.v), Janduda, Famieski (Flanek), Wąsko, Parpan, Gajdzik (SzcMirek), Przecheska, Gracz Alszer 
Cieślik, Bobula (Gronowski ■ Gruner).



DOBRE WYNIKI LEKKOATLETÓWW IGRZYSKACH ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCHOSTATNIA PRÓBA SIŁ PRZED WYJAZDEM NA BAŁKANIADĘ
Do zawodów lekkoatletycznych | .. nu,,

stanęło bezmala pół tysiąca lekko- ' wany przez wszystkich 
atletek i lekkoatletów ze wszystkich napięciem start Łomowsk 
16-tu repr....... ..........................................................................
wodowych, 
tank'a U 

z 6,-ma oiimijćzykani! (Wajsówna, 
Nowakowa, ■ Gierutto. Adamczyk, 
Lcmowski i Kuźmicki) na czele. 
Siódma olimpijka — Sinoradzka nie 
przyjechała do Warszawy z powo­
du kontuzji nogi.

Poza slondyńczykdmi! z bardziej 
znanych j popularnych zawodników 
iijrcąfśmy w pierwszym dniu Za­
widów efeu braci Hofmanów, Ka­
rt a i Mariana. Duneckiego. Macha, 
K słasą, Bonieckiego, Dobrzańską, 
Hcjdtioką, Siomczewską, Wiśniew 
ska-Penners i wielu, wielu innych.

Wyniki piątkowe — poza jed. 
dy.nym irójskokiem, gdzie doszło do 
zaciętej i'wyrównanej walki o pierw 
sze miejsce — na ogół zachwyciły. 
Do niespodzianek zaliczyć należy 
porażkę Wajsówny w rzucie dy­
skiem do Dobrzańskiej.

r--------cji związków za.
. vil,, . biorących udział w 

zyskach. Na starcie stanęła śmie 
zawodników z całego kraju,

W rzucie kulą mężczyzn oczeki- 
................ - •.ccyctlTch z dużym 
.F.Vv-v... om... Łomowskiego, któ-

Pchnięcie kulą wygrała Bregu- 
łanka, uzyskując dobry wynik 11,46 
metra przed coraz bardziej wszech­
stronniejszą i coraz lepszą Pan- 
kówną. .

RekorJzistka Polski Flakowiczów. 
na zajęła dopiero 13-te miejsce. 
Na 14-tyin uplasowała się mistrzy­
ni w maratonie kobiecym — biegu 

’0 m Cieśłikówna.

WYNIKI LEKKOATLETYCZNE
BIEG 200 M. MĘŻCZYZN:
l> Kiszka' (Chem.) 22,5. 2) .......

(Budowl.) 22,7. 3) Dunecki (Kolej.) 
23.5. 4) Będkowski (Włókn.) 23.7, 5)
Pl chciński (Międzyzw.) 24,0, 6) Ka- 

'ulman (Samorz.).
BIEG 800 M. MĘZCZYZN:
1) Wideł (Samorz.) 2:01,0 2) Wenta 

(Spóldz.) 2:01,5, 3) Nowak (Kolej.) 
2:02.1. 4) Kuras (Górn.) 2:02.1. 5)
Dychto (Włók.) 2:03.0. 6) Chudański

BIEG 200 SL KOBIET:
1) Gębollsówna (Międzyzw.) 27.2 2) 

Slomczewska (Włókn.) 27.2, 3) Broc- 
kówną (Kolej.) 27.4, 4) Cieśłikówna 
(Odzież.) 28,3. 4) Orsztynowlcz (Spól.), 
Si paździorowa (Metal.).

1 ry miot przenieść narodziny nowe­
go rekordu Polski (tego spodzie­
wali się optymiści) przyniósł jedy. 
nie ustanowienie... nowego rekordu 
Zw. Zaw„ co znów nie było taką 
wielką sztuką, jeżeli zważymy, że , n. w m 
wyniki 'ivszysikich zdobywców f nj 
pierwszych miejsc na igrzyskach ! 
są rekordami związkowymi (pierw- 
sze igrzyska w historii sportu poi

Łomowski zajął wprawdzie pierw , 
sze miejsce, ' ale nie przekroczył ■ 
nawet... 15 m. Gdańszczanin juz 
przed zawodami powiedział, że jest 
przemęczony i że nie należy się po 
nim spodziewać rewelacyjnego wy­
niku. Do Warszawy przyjechał je­
dynie dlatego, by zapobiec powtó- : WZJ 
rżeniu się liistorii, jaka miała miej- ; C2t 
sce po jego absencji na elimina '. 
cjąch przedolimpijskich w Krako- : 
wie, kiedy to kiłka pism zaatakowa- : w
to go, zarzucając mu lekceważeniu'i, wodnicy 
publiczności. - i n8i klasie.

Olimpijscy dzięsięcioboiści — Z powodzi dobrych wyników na 
Adamczyk | Kuźmicki startowali w ■ czoło wysunął się czas 52.2 sek. w 
tylu konkurencjach w ilu się tylko . sztafecie 4 x ino m kobiet, uzyskany 
j.i- aj—......i. ... _—jl:._.. urn przez czwórkę sprinterek Spóldzlel-

DRUGI DZIEŃ ZAWODÓW LEKKO­
ATLETYCZNYCH

i Warszawa, w przeciwieństwie do I-go 
dnia zawodów w którym poza trójsko 
kłem nie uzyskano żadnych zasługu 
jących na specjalne podkreślenie wy • 

i nlków, rezultaty drugiego dnia, móg 
ly zadowolić najwybredniejszych' na

Tak duża poprawa poziomu, wynikła : 
z tego, iż w sobotę cieszyliśmy się | 
względami niebios (dzień byl słone- i 
czny 1 bezwietrzny), a także 1 z lak 
tu, iż w większości konkurencji, 
(zwłaszcza w biegach) rozgrywano 11 

których zmierzyli się już za

1 zakwalifikowano tak Wiśniewską 
iak i Orzelównę.

z kolei oburzyło to opiekunów 
pokrzywdzonych plotkarek i do ko­
misji wpłynął prątest. po którego 
uwzględnieniu zarządzono powtórkę 
biegu. Zdenerwowane długim 1 zażar 
tyni sporem zawodniczki pobiegły 
znacznie gorzej. niż przed po­
łudniem — Wiśniewska zajęła dopie 
ro piąte miejsce, a Orzelówna —

Dużo kłopotów komisji sędziowskiej 
sprawił tlnal biegu 80 mtr. przez 
plotki, który byl rozgrywany aż 2

Pierwsze miejsce w obu biegach za 
jęła Mitanowa w identycznym czasie 
12,6 sek. potwierdzając nadal swą su 
premaeję w plotkach żeńskich ale 
nie Mitanowa była przysłowiową ko 
śdą niezgody, która zatruła życie 
starterowi Oldakowi. komisji sędzio 
wskiej oraz kilku zbyt pilnym dzia-1 
łączom. Przed południem drugie I Wśród mężczyzn konkurencję po­
trzecie miejsce za Mitanową zajęły i kazową byl bieg na 5000 ni. w któ- 
Wiśnewska - Penners 13,2 1 Orzelów . rym nasi długodystansowcy pokazali 
na 14,5 sek. 1 wszystko byłoby w naj I iż znajdują się „w gazie”. Sześciu 

.... nje protest: pierwszych zawodników uzyskało cza
mzawodnl-1 sy poniżej 16-tu minut, co na nasze 

1 krajowe stosunki jest rzeczą bardzo 
pocieszającą. Pierwszy Kielas przer 
wal taśmę w dobrym (powtarzamy 
jeszcze raz — iak na nasze stosun- 

___  __ _ . kl) czasie 15:40,3 min., szósty — OSlń 
zadecydowano jednak inaczej Niespodziankami były: drugie miej

ztrzucający obydwóm

W lekkoatletyce rzeczą powszech- ; 
nie przyjętą jest, ze. o falstarcie de- 1 
cyzję wydawać może tylko starter a ’ 
jeżeli ten. puścił bieg, wtedy wszyst i 

botę z '

który pozostawił I WYNIKI LEKKOATLETYCZNE NA 
-‘igrzyskach zw. zawodowych 

MĘŻCZYŹNI:
Pchnięcie kulai_ 1) Łomowskl. (Bu­

dowl.) 14,66 mT2hpierutto (Samorzą 
dowćy) 14,61, 3) Krzyżanowski (Spół­
dzielcy) 13,89, 4) Praski (Górnicy) 13,86 
5) Adamczyk (Kolejarze) 13,53, 6) A- 
bramśki (Spółdzielcy) 12,86.

Rzut miotem: 1) Kocot (Kolej.) 43,71 
m„ 2) Więckowski (Kolej.) 42,91, 3)
Kozubek (Budowl.) 40,33 m„ 4) Sze- 
klel (Metal.) 39,36, 5) Seglet (Górn.) 
33,21, 6) Kupka (Włókn.) 33,53 m.

Skok w dal: 1) Adamczyk (Kolej.) 
705 cm.. 2) Kużnicki (Włókn.) 677 cm. 
3) Kiszka (Chem.) 664 cln., 4) Hofman 
(Kolej.) 636 cm., 5) Szygula (Włókn.) 
653 cm., 6) Woliński (Spóldz.) 645.cm.

KOBIETY:
Kula: 1) Breguląnka (Metal.) 11,46 

m., 2) Pankowa (Metki.) 10,66, 3) Tka 
czykówna (Spóldz.) 10.59. 4) Cleśle- 
wicz (Poczt.) 10,52, 5) Szendzielorzów. 
na (Chem.) 10,19. 6) Brześniowśka

Dysk: 1) Dobrzańska (Kol.) 33,81 m.
2) Wajsówna (Włókn.) 33.03, 3) Staciio 
wlcz (Międzyzw.) 34.04 , 4) Giażewska 
(Międzyzw.) 33.SB, 5) Bregulanka (Me 
:alowcy) 31,17, 6) c-ieślewicz (Poczt.)

Oszczep: 1) Stachowicz (Międgyzw.) 
36,65 mtr., 2) Szędzielorz (Chem.) 36,36
3) Góralska (Spóldz.) 30,51, 4) Macliu- 

IGórn.) 29.45, 5) Pajerowa (Górn.)
5) Pażdzlorówna (Met) 23.45.

sce Plotkowiaka, który pozostawili 
za sobą Bonieckiego oraz dopiero 
piąta lokata Dzwonkowsklego, które 
go poza wymienionymi pokonał jesz i

Kfelas święcił w sobotę podwójny 
triumf, gdyż zajął pierwsze miejsce 

• również i w biegu na 1500 m poka­
zując plecy specjalistom od tego dy 
slansu. Boniecki i Dzwonkowski nie 
odegrali w biegu tym żadnej roli: 1 
zajęli dopiero 11 i 15 miejsca.

300 m.' wygra! ogólny faworty Wi­
deł, jednak nie udało mu się zejść 
poniżej sakramentalnych 2 minut.
41ba pojedynki najlepszych związ­

kowych sprinterów zakończyły się 
sukcesami Kiszki, który zadokumen­
tował, Iż Jest jednak najlepszym sprin 
gie miejsce Szymószka na setkę, któ 
ry w pobitym polu zostawił. Dunec- 
kiego 1 Olszewskiego.

..Stary” Dunecki zajął w obu kon­
kurencjach trzecie miejsce.

Na 200 m niespodzianką było dale- 

przynlósl zwycięstwo Spółdzielcom, 
którzy stoczyli zaciętą walkę z Me­
talowcami.

W konkurencjach technicznych, o- 
lfmpijczyk Łomowskl zrehabilitował 
się za mierny wynik w kuli I uzy­
skał v dyskiem przyzwoitą od
leglość n. Gierutto, Adamczyk

nasza reprezentacyjna

Mach I dało. Adamczyk w przedbiegu 110
■ metrów plotki uzyskał stosunkowo i 

niezły czas 15.8 sek., przy czym 
nie przewracał już wszystkich płot- :

4...). W skoku w dal wrocławianin 
uzyskał 7,05 m co również zasłu­
guje z wyników pierwszego dnia 
zawodów na podkreślenie.

Najciekawszą konkurent 
niespodziewanie zazwyczaj 
emocjonujący trójskok, w ■—j- .

-zażartą walkę o mistrzostwo sto i 
czyli Hoffman, Kuźmicki, Krzyża- I vuuvloz ,V,U1OJ 
nowski i Weinberg. Prowadzenie pierwszych miejsc

potwierdził.

Zajęła ona w skoku w dal dopiero 
drugie ’ miejsce, uzyskując slaby wy 
mk 5,06 m. Zwyciężyła nlespodziewa 
nie Gębolisówna skokiem 5.20. Gębo- 

rozbiegu i gdy* przy 
idlowy styl _ lotu, 

którym i Winno Jej nastręczać poważniejszych

Chociaż wyniki zdobywczyń dwu 
. .. ..... t. .. *.;.c nie są zachwyca­
jące (Nowakowa skakała

na dobrym poziomie. Sześć pierw­
szych zawodniczek przekroczyło 4,8C 
m., zaś rewelacyjna I wszechstron­
na lekkoatletka Gościnlakówna sko­
czyła 4,17 m. Niespodzianką byle 
plasowanie się Słomczewsklej 
ro na 11 miejscu.
•Setkę kobiet wygrała pewnie Hej-

tylko na tej jednej konkurencji 
bez szans była również 1

sprinterek, (do kompletu brakowało 
jedynie Moderówny). Czas Hejduc- 
klej 12,6 sek.

3?
ulegało tu zmianie niemal po każ­
dej kolejce, a ostatecznie zwyciężył 
stary ale zawsze niezawodny Karol 
Hoffman bardzo dobrym — wyni­
kiem 14,01 m.

Biegacze rozegrali jedynie przed- 
boje, które wyłoniły sobotnich fina 
listów. Specjalnych sensacji w po­
staci odpadnięcia bardziej znanych 
zawodników nie Syto — czasy na 
ogól słabe, gdyż biegano przeważ­
nie nie na czas, a jedynie na zaję­
cie'koniecznego do dostania się do 
finału miejsca. Nasz reprezentacyj­
ny tandem długodystansowców Kie 
las i Boniecki startowali na 1 500 tn 
kwalifikując się do finału, w którym 
powinno dojść do emocjonującej

Ponad 100 proc, normy wykonał 
w piątek Puzio, który startował na 
200 m, 400 m płaskie i 110 m plot-1 
ki, Bez większego powodzenia pró­
bował swych sil w sprincie znany 
piłkarz AKS-u Cholew^

Mlociarze nie osiągnęli aepoko- 
wych< wyników.

W konkurencjach żeńskich za wy 
jątkiem wspomnianej już. porażki 
Wajsówny w dysku nie doszło do 
niespodzianek. W sprintach i w przed 
biegach triumfowały znane »gwiaz- 
dyc Hejducka, Slomczewska, Mila­
nowa i Brockówna oraz coraz bar­
dziej wybijająca się Orsztynowi. 
czówna. W plotkach nowym obja­
wieniem wydaje się być młodziutka 
Gościniakówna.

Czytelników

tyczce, pierwszy

Mistrzowie olimpijscy

Boniecki

Osiński (Leśnicy) 15:57,0.
RZUT DYSKIEM MĘZCZYZN:
1) Łomowskl (Budowl.) 45,16, 2) Gie 

rutto (Samorz.) 42,98. 3) Grzelski (Cu 
kr.) 40,54, 4) Makulec (Samorz.) 40,47, 
S) Hofman (Kolej.) 40,22, 6) Praski

SZTAFETA 4x100 MĘZCZYZN:
1) Spółdzielcy 44,3, 2) Metalowcy 44,9 

8) Chemicy 45,2, 4) Samorządowcy 45,3
1) Kolejarze 47,8, 6) Górnicy.

SKOK O TYCZCE MĘZCZYZN:
1) Marończyk (Samorz.) 372, 2) Adam 

ezyk (Kolej.) 362, 3) Małecki (Spóldz.) 
148. 4) Grohman (Spóldz.) 343, 5)
Majcherczyk (Górn.) 337, 6) Szędfce- 
lorz (Chem.) 337.

Wyniki finałów poszczególnych kon 
kurencji przedstawiają sio następują

Bieg IM m. mężczyzn: 1) Kiszka 
(Ćhem.) .11,0, 2) Szymoszek (Kolej.) 
11,1, 3) Dunecki (Kolej.) 11,1, 4) Ma 
dej (Met.) 11,3, 5) Olszewski (Spóldz.),

Bieg 400 m.: 1) Mach (Budowl) 51,0,
2) Puzio (Samorz.) 52,2, 3) Rzeżnlczek 
(Metal.) 52,6, 4) Krawczyk (Metal.) 
52,3, 5) Blichdński (Międzyzw.) 53,0, 
I) Zalewski (Spóldz.).

Bieg 110 m. plotki: 1) Adamczyk 
(Kolej.) 15,3, 2) Dunecki (Kolej.) 16.2, 
S) Krzyżanowski (Spóldz.) 16,4, 4)
Chmiel (Górn.) 17,2, 5) Małecki (Spói.)

Sobota była popisowym dniem nilo 
dej lekkoatietkl śląskiej Gębollsów- 
ny^Oprócz zwycięstwa 

uzyskalay Jednakowy 
a na setke była druga

IGRZYSKA

r". ! .

szym tegorocznym wyn 
sce. Kuźmicki Dręgiew 
czyk uzyskali jedynie

Tyczkę wygrał niezawodny ’

waae zasługuje rezultat Adamczyka 

w oszczepie do pojedynku .odwlecz 
nych" rywal! Gburczyk — Gierutto 
wmieszali sie jeszcze Kuźmicki 1 
Szendzlelorz. obsadzając dwa następ i 

Gierutto byl dopiero czwarty.
Ogólnie blorąc. rewią naszych naj 

lepszych lekkoatletek I lekkoatletów j 
laklej świadkami byliśmy w ub. plą : 
tek | sobotę na stadionie Wojska Pol 
sklego, wykazała, źe naszej ..królo­
wej sportów" potrzebne Jest jak na.1 . 
częstsze organizowanie zawodów lek­
koatletycznych na skale — leżeli już 
nie międzynarodową, to przynaj­
mniej ogólnopolską.

Jeżeli weźmlemy pod uwagę, że za 
wody lekkoatletyczne przeprowadzo 
ne w ramach tgrzysk Związków 
Zawodowych były bodajże os 
próbą przed wyjazdem naszyć 
prezentańtów na „Balkaniade" 
dy musimy stwierdzić .iż pi 
wypadła na ogól pomyślnie, 

nie niekorzystną 

byłyby jeszcze i 
tymetrów lepsze.

Z. Dudkowskl

140, 4) Milanowa (Międzyzw.) 
Gośclriiakówna (Spóldz.) 135, 6)
Kwinta (Międzyzw.) 135.

intr. 1) Cieśłikówna (Odzież.) 
min.. 2) Sumińska (Cukr.) ź:33.2 

Wasilewska (Metla) 2:33.5 4) Pa­
ryżanka (Górn.) 2:33.6. 5) Hecko (Kol). 
>1 Kożuchówna (Włókn.). .

Bieg 80 m. płotki kobiet: 1) Mltan 
:Mledz.) 12.6. 2) Gościniakówna (Spól.) 

3) Nowicka (Metal.) 15.0, 4) Gre 
(Odzie^). 5) Wajsówna (Górn.), 6) 

(Włókn.).

2) Dychlo (Włókn) 4:08.9 3)
Staniszewski (Samorz.) 4:11.4 4) Mani 
towskl (Międzyzw > 4:11,7 5) Chadań 
‘kl (Górn.j 61 Kuras (Górn.)

Skok w dal kobiet: 1)/Gęboliąów

1.96. 4) Gburkówna (Spóldz.) 4.90. 5) 
WajsóWha (Górn.) 4.82. 5) Penners

<ki (Samorz.) 181 cm 21 Kuźmicki - 
(Włókn.) 176 cm. 3) Dręgiewlcz (Sa-y> 
mórz.) 176 cm., 4) Adamczyk (Kolej.) 
176 cm.. 5) Wiprzyck) (Wlokn) 171 
~m.. 6) Bechounek (Metal.) 171 cm

(Metal) 12,6 2) /Gebollsówna . (Mle- 
dzyzw.) .12.7, 3) Brockówna (Spóldz ) 
12.7. 4) Slomczewska Włókn.) 13.0, 51 
Gburkówna (Spóldz.). 6) Mitan (Mle 
dzyzw.).

Rzut oszczepem mężczyzn: 1) Gbur 
izyk (Saffiorz.) 55.43 m. ■ 2) Kuźmicki ' 
'Włókn.) 54.30 m 3) Szedzlelorz (Che 

y) 53,92, 4) Gierutto (Samorz.) 51.28 
Beklerskl (Międzyzw) 48.97. 6)

Spóldz.) 46.84.
1) Hofman (Kolejarze) 

i Kuźmicki (Włókniarze) ... 
Krzyżanowski (Spóldziel 
., 4) Weinberg (Skórz.) 
i woliński (Spółdzielcy) 

6) Zwoliński (Cukrownicy



REKORDU WARMERDAMA

DLACZEGO „B00“ SKACZE

CENTYMETR NIE BĘDZIEPROBLEMEM!MISTRZOSTWA KOLARSKIE 

ŚWIATA ROZPOCZĘŁY SIĘ
HAGA. W Walkenburgu w Ho­

landii rozpoczly eię kolarskie 
mistrzostwa świata amatorów.

Jako pierwszą konkurencję mi 
strzostw rozegrano wyścig szoso­
wy na dystansie 185 km. Wyścig 
odbywał się w obwodzie zamknie 
tym i obejmował 18 okrążeń, Na 
starcie stanęło 96 zawodników.

Pierwsze cztery okrążenia za­
wodnicy jadą zwarta grupą. Z 
powodu defektów wycofali się: 
Wcgier Kiss, oraz dwóch repre­
zentantów Indii. Na piątym okrą­
żeniu zawodnicy podzielili się 
trzy grupy, przy czym wszy: 
faworyci znaleźli się w czołów

Na 11-ym okrążeniu 4-ch kola­
rzy; Szwed Snęli, Belg Lerno, 
Szwed Vanlund i Holender Van 
Est zainicjowali ucieczkę powię­
kszając stale odległość od pozo­
stałych zawodników. W tej ko­
lejności przybyli oni na metę.

Zwyciężył Snęli (Szwecja) w 
czasie 5:16,22,1 godz, przed Lerno 
(Belgia), Tanlundem (Szwecja), 

Esten (Holandia).
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w SPOBT-u przesyła najlepszy sprinter 
opejski Moina (Rumunia)

„NAJWIĘCEJ SKlKCa TRENOWAUM 
ZŁ SPADUCHRONtM

■ra historia. Gdy

amerykańskiej,

MIGAWKI RZESZOWSKIE
* Puchar „PARTYZANTA” 

szowie po raz trzeci zdobylPZL - 
stów zwyciężając po dogrywce RE

POWIĘKSZAJĄ SIE KADRY Sg- 
* OSIOWSKIE 
OKRĘGOWYM

« SKS BRUDEK i 
nia swój akces do RESOVII.

* Obrona najsłabsza, częSt
PZL Rzeszów, została zasi 
wym nabytkiem z „Ziem Odzyska-

Międzynarodowy Kongres 
Kotsrskl

Maastricht. W dniu wczoraj- 
ym nastąpiło tutaj otwarcie 

z kolei Dorocznego Kongresu 
Międz. Zw. Kolarskiego (Union 
Cycliste Internationale) przy u- 
■dziale delegatów 21 państw. 
Przyjęto na Kongresie 2 wnios­
ki: 1) mistrzostwa świata długo­
dystansowe dla amatorów będą 
rozgrywane na trasie 200 km., a 
nie lak dotychczas — 150 oraz 
2) mistrzostwa świata długody­
stansowe dla zawodowców 
grywać się będą - na t 
km., a nie 200.

Tegoroczne mistrzostw 
w piłce rowerowej organizuj! 
Czechosłowacki Zw 
listopadzie br.

Słynna ongiś drużyna piłkar­
ska wiedeńskiego Hakoahu zo­
stała zakontraktowana na mecze 
w Polsce przez Wydział Sportowy 
Miejskiego Biura Wystawy ZO. 
Wiedeńczycy rozegrają pierwszy 
mecz we Wrocławiu w połowie 
września._________________ ___

spiężynl

zaczekać. Ma dopi 
studentem i z wysokości 
metrów spogląda opty 
na świat i swoje możliwości. Sen­
tyment Polaki i Polaków zachował 
tradycyjnie, nie darmo jest dopie­
ro w pierwszym pokoleniu Amery-

Pytam go o Olimpiadę, gdzie 
skoczkowie amerykańscy zawiedli.

„Zdarza się, mówi Stantcz. W 
ku wzwyż decydują rozmaite 
niki. Musimy mieć przy pró 
osiągnięcia najlepszych wyników 

spokój i możność skupienia się. Ta 
„psychological preparation” jest 
niezbędna".

Stanica rzeczywiście przygotowy 
wał się bardzo długo do każdego 
skoku. Sprawdzał dokładnie odsko 
cznie przed poprzeczka, prosił na­
wet fotografów o zejście z jego po 
la widzenia. Ale też w przepięk­
nym stylu przeszedł 2,04 m. nowy 
rekord olimpijski i najlepszy wy­
nik powojenny na świecie.

„My wszyscy skaczemy stylem 
„western roli”. Noży

osobiście

żna stylem nożycowym przejść dwa 
metry, choć Winterów) raz się to

Stanicz pokazuje mi swoje panto 
He. „Ileel - spikes” mówi, „kojce 
na obcasie to bardzo ważne Dziaia 
jak sprężyna gdy odbijam się przez 
poprzeczkę i startuje iak helikop 
ter. Gdyby je miał na Olimpia- 
dzie....”

Stanicz jest gwiazdą pierwszej 
wielkości i nie przepowiadamy re 
kordowi Steersa 2,10,8 m. zbyt dlu 
giego życia. W czasie swego ostat­
niego skoku na Strachówie efektów 

skoczył jakieś 2,08 m a może i 
m. — Ten centymetr nie bę- 

chyba dla Stanicza próbie-

OD G0RNEi GRANICYWARMERDAMA
DZIELI REKORDZISTĘ OLIMPIJSKIEGO

Czechosłowacja wygrywa 
grę podwójną

Boston. W drugim dniu finało­
wego spotkania miedzystrefowego 
Pucharu Davisa Australia — 
Czechosłowacja, para czechosło­
wacka Drobny i Cernik pokona 
la po zaciętej walce double r 
stralijski Long i Brown 10:8. ‘ 
6:3 i 6:4. W ten sposób pc 
dniach spotkania prowadzi Au- 
stralia 2:1.

oji/i

dla czytelników SPORl-u od doskonałego długo­
dystansowca szwedzkiego Albertsona.

MISTRZOSTWO 
POZN. OZPN

lodzlcż) w stosunku 4:8 0:1), Lu- 
dski Klub Sportowy odniósł duży 
Ł"“ ' zerwy ZZK (Poznań)

„Prosną (Kalisz) zdobyła dwa pgl. 
t po równorzędnej grze 
.Zjednoczonymi” z Kępna

WIELKA SENSACJA PIŁKARSKA
WE WROCŁAWIU

DALMATIA POKONANA 3:2
PRZEZ REPR. WROCŁAWIA

Wrocław, (tel. wl.) Rozegrany ' 
na dużym stadionie olimpijskim 
mecz piłkarski pomiędzy repre­
zentacją związków zawodowych 
Jugosławii, występującą pod fir 
mą „Dalmacja", a reprezentacją 
Dolnego Śląska, zakończył się 
sensacyjnym zwycięstwem Dol­
nego Śląska w stosunku 3:2 
(0:2).

.Broketa, Dzaidż, Zivkovic, Mre- 
zicz, Slankovic, Lustica, Widi 
Ra(|ovnikovicz, Jurięko.

Dolny Śląsk: Krzyk, Dąbrow­
ski, Chelczyński, Czyż (Moraw­
ski), Stoły. Syk, Szymczak, Szy­
mański. Zabicki. Sierżęga, Zwo­
liński.

Bramki dla Polaków zdobyli; 
Sierżęga 2, Szymański 1. Sędzio, 
wal ob Długosz.

Mecz wywołał duże zaintere­
sowanie i zgromadził nienotowa 
ną na terenie Wrocławia ilość 
Widzów, ponad 20.000 Jugoslo- 

! wianie prowadzili do przerwy 
- ~...........” na wysoką po­

kreśicnie z tego wzj?»ędu, gdyż 
jak wiadomo, ci sami Jugosła- 
wianie zremisowali w ramach 
Igrzysk ZZ z reprezentacją Pol-

Składy drużyn: 1 2:0 i zanosiło się
Jugosławia: Zinarcr, Kokera, ( rażkę Polaków.

ty szóstej minucie gry Polacy 
nie wykorzystali rzutu karnego, 
który- przestrzelił Krzyk. W mi­
nutę później Zabicki miał okazję 
do zdobycia bramki, jednak bę­
dąc sam na sam z bramkarzem 
nie trafia do pustej bramki W 31 
minucie prawoskrzydłowy Jugo­
słowianin Juriczko zdobywa z 
przeboju prowadzenie. W 42-ej 
min. Pradankovic uzyska! po kor 
nerze drugą bramkę dla gości.

Po przerwie. Polacy otrząsnęli 
się z przewag: gości i przy o- 
gromnyin entuzjazmie publicz­
ności zdobyli kolejno 3 bramki. 
Cały mecz stal na dobrym po­
ziomie, chociaż może Jugoslo-. 
wianie grali trochę za ostro. W 
łych momentach sędzia Długosz 
tym razem zdołał utrzymać gra­
cze na poziomie.

Wśród Ślązaków najlepiej 
grali: Szymański.' Szymczak na 
lewym skrzydle, Chelczyński w 
obronie i Krzyk w bramce.

TENISOWE MISTRZOSTWA 
WYBRZEŻA

SOPOT. Piaty dzień mistrzostw 
tenisowych Wybrzeża przyniósł ną 
stepujące wyniki: gra pojedyncza 
panów: Bratek - Olejniszyn 6:4. 
2:6. 8:6, 8:0. Skonccki — Tloczyński 
1:5, 6:1, 6:2, Piątek — Faran 6:1, 
6:0, 7:5. Beldowski - Chytrowski 
6:1. 6:1. 4:6. 6:3, Dostał (Czechosło­
wacja) — Piątek 6:3 6:2. 3:6. 6:1.

Gra pojedyncza pań: Niewiadom­
ska - Błońska 3:6 6:3. 6:1. w pół­
finale mistrzyni Czechosłowacji 
Miskovą wygrała z Tłoczyńska 6:4, 
6:2.

Gra mieszana: Jędrzejowska, Sko 
necki — Pajchlowa. Borowczak 
6:2, 6:1, małż. Tloczyńscy - Jasko- 
wiakówna. Szczawiński 6:2, 6:3, w 
półfinale: Jędrzejowska i Skoneckl 
— Peplowska i Bratek 6:2. 6:4

Gra podwójna panów: Dostał, 
Skoneckl — Kucharski. Jasiński 6:1 
6:2, 6:3. Tloczyński. Olejniszyn — 
Mrokowski, Borowczak 6:3, 6:3. 6:2 
w półfinale: Dostał, Skoneckl — 
Olejniszyn. Tloczyński 6:2 6:1, 3:6, 
6:2, Beldowski, Piątek — Chytrow 
ski. Bratek 6:4. 5:7. 6:3. 6:4.

Do półfinałów gry pojedynczej pa 
nów zakwalifikowali sie Bratek. 
Beldowski, Skonecki I Dostał, -W 
grze mieszane! do półfinału weszło 
pary: Miskova, Dostał i Tloczyńscy 
Zwycięzca tego spotkania spotka

W trze pojedynczej nań zwyciez 
czyni spotkania Jędrzejowska - 
Niewiadomska spotka siezMiskova 
(Czechosłowacja).

Rekord KROTOSZYNA
POZNAN. Z czego słynie w Wielkopolsce ma­

łe miasteczko Krotoszyn? Każdy rodowity Doznań- 
czyk odpowie bez wahania: z dobrego 
zdolnionych sportowców.

Krotoszvniacv przechwalają sie. 
najlepsza ósemkę Wielkopolski., O 
sada i, Warta pobijo z pewnością krotosz 
pięściarzy, ale... prawda ies 
szyna sa bardzo uzdolnieni 
winni przegrać z żadnym i: 
kopolsce.

W ' porównaniu do malej ilości mieszkańców 
Krotoszyn posiada zadziwiająco duża selekcie adep 
tów boksu. Dosyć powiedzieć, że na treningi sek­
cii bokserskiej przychodzi przeszło 110 bokserów 
różnych kategorii, którzy trenują przeważnie sa­
mi, ponieważ jeden trener klubowy nie test w 
stanic opiekować sic tyloma zawodnikami naraz. 
„Gdyby do Krotoszyna przybyło kilku trenerów 
objazdowych, marża oocichu Krotoszyniacy

Ale nie..sekcja pięściarska jest w Krotoszynie 
najsilniejsza i najpopularniejsza Większa sława 
i popularnością cieszą sie w tym mieście wyjąt­
kowo pływacy wThnych miastach Polski odsuwa­
ni bywają na plan dalszy.

Sekcja pływacka .Orkanu" Krotoszyńskiego test 
leszcze liczniejsza od bokserskiej. W swych szere­
gach' zrzesza szelce pierwszorzędnych zawodni­
ków z mistrzynią i rckordzlstki Polski Janusowa 
na czele. W czym leży tajemnica sukcesów pływa­
ków Krotoszyna’ W świetnych trenerach' W su­
rowym frehinsu? Bynajmniej!

Jesteśmy zdania, że główna zasługa .dobrej po­
stawy pływaków Krotoszyna przypisać 
działaczom, działaczom w pełnym tego 
znaczeniu, którzy nie wiele mówią, ale napraw­
dę działają. Zresztą posłuchajmy wypowiedzi kie-

rownika sekcii plywackiel „Orkanu” ob. Szlachty 
.Poważnym hamulcem dla rozwoju naszej sek­

cii jest brak basenu krytego. Nasi zawodnicy mu­
sza siła faktu pauzować 8 miesięcy w roku. Każdy 
laik zrozumie, że nie wpływa to korzystnie pa 
wyniki zawodników. Janasówne i Suta wyęyląliś- 

przed poważniejszymi zawodami zimowymi do 
:nania do holi krytej, ale cóż znaczą te kilka 

w miesiącach zimowych, gdy jej najgroźniej­
sze konkurentki traktują właśnie zaprawę zimo­
wą iako podstawowa? Aby nadrobić strącony 
okres zimowy, staramy sie wykorzystać sezon let­
ni w pełni i organizujemy tyle zawodów, ile 
tylko możemy. Uważamy że tylko częste zawo­
dy sa środkiem, który najszybciej pozwala powró­
cić zawodnikowi do formy"

Otóż to właśnie! Czy którykolwiek klub, nie- 
tylko w okręgu poznańskim. ale i w Polsce mo­
że sie ooszczyclć zorganizowaniem tak licznych 
Imprez pływackich w sezonie letnim lak .Orkan" 
Krotoszyn? Który klub zorganizował 9 zawodów 
pływackich w tvm sezonie?

Wątpimy czy znajdzie sie choć jeden klub * 
Polsce, który urządzi! wiece! niż 2 imprezy oh' 
wackm. Inna rzecz, że nie ma zawodów pływac­
kich w Krotoszynie, klóre by nie cieszyły »IC 
powodzeniem bczwzgledu na pogodo. Sami biliś­
my świadkami, jak na zawody nilędzykluboW'- 
przy ulewnym deszczu przybyło na pływalnie 
sińce widzów, którzy pod osłoną parasola śledzi!' 
zmagania zawodników we wodzie. Obecnie Kroto­
szyn nrzygotowuie sic do zawodów międzyokreso­
wych Poznań — Pomorze i Poznań — Warszawa.
■ ćfrwakach. Nie zapominajmy jednak 0
lekkoatletach, którzy osiasaia iuż tera? wcale 
zwoite wyniki a ponieważ posiadają w swoich sze­
regach wielu studentów Wychowani* Fłzyeznes0, 
maja zapewnione na przyszłość kadry Instrukto­
rów, które są podstawą pracy każdego klubu. Po­
czekajmy do wiosny przyszłego roku, a zobaczy­
my owoce ich pracy.



SIE NA OLIMPIADZIE... SĘDZIÓW
TORMA UAJLEPSZfM BOKSEREM

PRAGA. Słowacja uważa Tormę 
za swego „bohatera narodowego”. 
Znakomitemu bokserowi zgotowa­
no w rodzinnych Batowanach fan 
tastyczne przyjęcie, jako pierwsze 
mu Słowakowi, który zdobył zło- 
t” medal. Gdy auto z mistrzem 
pięści przybyło do Batowan, mło­
dzi erttuzjaści sportu porwali Tor­
mę na ramiona i ponieśli go tri­
umfalnie aż na rynek, gdzie już 
oczekiwał go S-tysięcznv tłum,

Torma wstąpił na. trybunę, a 
prezes klubu Sokół Batowany wło 
żył mu na głowę laurowy wieniec 
Po przemówieniach i gratulacjach 
olbrzymi orszak udał się do domu 
Tormy Mistrz otrzymo> tyle kwia 
tów, że do ich przewiezienia na­
jęto auto osobowe. Od swych „to-

(otografię ó wymiarach 
ze swego finałowego 

Harringiem.
nie tylko zdobywcą 

łu. ale nawet angiel- 
scy fachowcu uważają go za naj­
lepszego boksera całego olimpij­

skiego turnieju. „Daily Mail" pro-

ponowa!, by właśnie Tormle przy, 
znano nagrodę za najlepszą walkę 
całych zawodów.

Z popularnym „Julo". mieliśmy 
okazję zamienić kilka słów, gdy 
czekał na Pradze na pcictc.;;1:; . 
lotnicze do Ratowanych. Pamięta ! 
my doskonałego tego boksera ze j 
spotkania z Szymankiewiczem w ' 
Lucernie w listopadzie ub. r. i 
zaczynamy odrazu prosto z mo­
stu: „Kogo pan najwięcej obawiał ; 
się na Olimpiadzie?" ;

— „Sędziów" — mówi Torma z ' 
uśmiechem. „Już raz w Dublinie ' 
zrobili mi kawał w półfinałowej | 
walce z Escudie. W Empire Pool 1 
padało wiele dzikich i dziwnych ' 

decyzji, a niektórzy sędziowie i 
traktowali bokserów, jak „króliki 
doświadczalne”. Najtrudniej było 

walczyć, gdy sędziowali Poiudnio- 
1 wi . Amerykanie, którzjt bicie o- 
I twartą rękawica uważają za nor- 
j malny repertuar każdego boksera". 
I — „Co pan sadzi o poziomie a-

matorskiego boksu iv świetle tur­
nieju olimpijskiego?”

— „Największą niespodzianką

I było załamanie się Amerykanów, 
I którzy liczyli na sześć złotych me 
j dali, a zabrali za Ocean jeden 
1 srebrny. Jest to również klęska si­

ły i boksu, polegającego na pun- 
chu, a zwycięstwo taktyki i techni 
ki. Amerykanie, a również wzoru 
jącv się na nich Francuzi szli bez 
gardy nawet do ataku, chcąc zni-
..,:ezvc przeciwnika jak nsjszyb-

11. Pamięta I dej. W. rezultacie, jeżeli tylko

ROWER.DLA NAJSZYBSZEJ
KOBIETY ŚWIATA

Z cyklu:, Powroty Olimpijczyków
Pąr.i Blankers - Koen sprawiła organizatorom i publiczności „Ma­

lej Olimpiady" wielki zawód, nie zjawiając się w Pradze ani we 
wtorek ani we środę. Do niepocieszonych należała przede wszystkim 
mistrzyni Czechosłowacji w sprintach Sicnerowa, która gotowała się 
na rewanż na Strachowie.

Czterokrotna mistrzyni olimpijska nie chciala opuszczać Amster­
damu i swego ogniska domowego- Blankers - Koen nie lubi prze­
bywać z da'a od domu, a sława ma swoje i dokuczliwe strony, gdy 
w ślad za nią idzie pompa oficjalnych przyjęć i powitań, oraz tłumy 
„łowców" autografów.

Powróż pani Blankers do rodzinnego Amsterdamu przypominał 
triumfalne powroty mistrzów olimpijskich z przed 21 wieków. Na 
lotnisku witali mistrzynię burmistrz miasta d’Ailly. przedstawiciele 
władz sportowych. Przez miasto Blankers - Koen jechała w otwar­
tym powozie, zaprzężonym w cztery białe konie.

Po przybyciu na ratusz wręczono pani Koen podarunek w po­
staci ...roweru, przy czym burmistrz oświadczył: „Choć. biega pani 
bardzo szybko, to jednak rower przyda się pani na pewno podczas 
spia.wunków”.

Drugim podarunkiem była złota szpilka, pamiątka jubileuszu 
królowej Wilhelminy.

Tąk wielkie tłumy zebrały się na ulicach, że konna policja mu- 
siala utrzymywać porządek. Dziennikarze uzyskali jeszcze kilka 
słów od mistrzyni, dowiadując się na zadawane setki r 
I. „Nie palę, ponieważ nie sprawia mi to przyjemności” 2. 
lubię się napić wina czy whisky i zupełnie mi ,to nie szJ 
„Nie trenuję zbyt intensywnie, biegam dwa razy tygotfnio’ 
żarn za rzecz bardzo ważną, by wyspać się". 4. „Moje 
mieć trochę spokoju i móc zająć się doniem, oraz dziećmi

„Cz
3.

„aWIATY ZWYCIĘSTWA I POCAŁUNEK ULA PANI FANNY” 
Zwyciężczyni 3 konkurencji na olimpiadzie Blankers Koen (Holandia)

Mistrzostwo opolskiej kl. a,
ZABRZE. Mistrzostwa opolskiej li- !

B Okręgowej, klasy A, B i C zaczyna •

W opolskiej lidze okręgowej wal-1 
szyć będą o mistrzostwo okręgu na i 
stępujące kluby: Llnlamla Bytom. Po . 
lonia IB Bytom, Szombierki IB, Zje | 
dnoczenie Zabrze, Pogoń Zabrze, 
Piast Gliwice, Pogoń Prudnik i. Lwo- 
Wianką Opole.

W dplu 3, 9. rozegrane zostaną na 
Kapujące mocze: Liniarnia a- Zjedno 
W»ąle, Pogoń Zabrze - Pogoń Prud 
(lik, Szombierki IB — Polonia TB : 
Piast — Lwowianka (na pierwszym 
niięjscu gospodarze).

W klasie A podzielonej na 
stoją: w grupie I-szej: K’ 
“ Prożdżownia Wołczyn.

. - Pląiija Racibórz, Chrobry 
tę, i w grupie U-glej: Ludwik 
tzyce, ZZK. ęijwice. Cukrownia 
bMz. Odra Opole. Zjednoczenie

dla Zabrze oraz Grom albo S

W niedzielę 5. S. wylosowane zosta 
ty w opolskiej klasie A następujące

NISZCZEJE! KRÓLOWEJ SPORTU"
'= EMILZJTOPEKWąUZBIE

lunacją

MISTRZOSTWA ll
'ooiballowe W PODN05ZEH1U

koncepcja 
gi realizacji 
dostennienla

. zupełnie niszczeje, 
mieć toru wyrasta ; 

ogrodzenia pomysłowi właści­
ciele działek rozbierają polewane bty 
sączące cegły do ścielą 
ogródkach a betonowe

po wojnie, jest miejscowość
w której znajduje się potęfey obiekt 
sportowy żi stanie zupełnego zanled

Żary kolo Zagania — Żary ośro­
dek przemysłu włókienniczego 
glowego, miasto licząc: 
mieszkańców z których 
pasjonuje ąię sportem 
nlem oczekuje niedzieli w której 
zwykle odbywają sie skromne im-

szczycić jednym

przeciwnik oparł się im, sami pa­
dali ofiara, tego systemu i brako­
wało im sił na trzecią rundę. Ja 
walczyłem oszczędnie i rez 
wałem siły na końcówki, 
prawy prosty, kontra, unik, 
atuty boksera, o których A 
kanie zupełnie zapominali”.

— -Czy był pan pewny" zwycię-

— „Miąłbym łatwiejsze zadanie 
jv wadze średniej, w której rozpo 
eząlem moją karierę. Zwycięzca w 
tej wadze Węgier Papp był dwu­
krotnie przeze mnie pokonany, raz 
przeż k. o. w Bratysławie w roku 
1347, a później na mistrzostwach 
Europy na punkty, Papp zaś miał 
ogromną przewagę nad sp’ymi prze 
ciwnikami w średniej na turnieju.

Moim „natchnieniem" był Zato­
pek. Powiedziałem sobie: jeżeli on 
wygra na 10 km. to tuszę
wygrać’. Trenowałem usil
nie i miałem w wiosce olimpij­
skiej kilka walk sparringowych, 
tak że niektórzy aż kręcili gło­
wami. mówiąc, że .wykończę się 

jeszcze przed turniejem. Nie prze­
siałem palić i mało nawet spałem, 

■ ale mi to nie zaszkodziło".
„A teraz niedyskretne pytanie: 

czy nie zamierza pan przejść na 
zawodowstwo"’”

— „Zwracało sie do mnie kilku 
promotorów angielskich, francu­
skich, a nawet jeden włoski 
kim! propozycjami. Swego 
bardzo innie namawiał na 
.-jonalizm Joe Baksi Ale odmówi­
łem. Boks amatorski daje więcej 
satysfakcji Moim celem było zdo­
bycie złotego medalu, ale nie my­
sie jeszcze wycofywać się. chociaż 
na Olimpiadzie należałem do sta­
rej gwardii. Chciałbym jeszcze 
raz wystąpić w Helsinkach i bro­
nić tytułu mistrza olimpijskiego”.

Życzymy tego szczerze doskona­
łemu bokserowi, wyrażając na­
dzieję że już za kilka tygodni zo- • 
baczymy go w Polsce.

kompetent­
nych czynników — Ratujcie bet* 
wy tor kolarski, który przy nic 
kim remoncie może stać się nie 
ko Jednym z największych obiektów 
sportowych tego rodzaju w Polsce, 
lecz może również oddać nieocenio­
ne usługi w rozwoju naszego ko 
stwa, torowego.

Sportowcy żarscy, spodziewają 
że apel ich odniesie pożądany sku­
tek, a Żaty staną sie wkrótce 
kiem szkoleniowym kolarstwa 
wego i będą mogły być świai 
imprez na skalę ogólnokrajową.

Wagner Adam j

' ILE KLUBÓW GRAC BĘDZIE W 
KRAKOWSKIEJ KLASIE A

KRAKÓW. Na nadzwyczajne walne 
zebranie KOZPN. zwołane w spra­
wie rozbudowy ośrodka piłkarskiego 
pod Nowym Targiem, wpłynął wnio­
sek większości klubów krakowskich o 
powiększenie klasy A okręgu z do­
tychczasowej ilości 12-tu drużyn na 
20. Jeśli wniosek ten uzyska apreba-

Wydaje: RSW „Prasa"
Redaguje: Komitet Redakcyjny,
Adres: Katowice.. Sobieskiego 11
- i 25, teł. 334-03 i M. R . 18658». 24

Rozmowa w „Operze"

rraga Dziesiątki 
na staidonie w S 
najbardziej widomy 
mi znak przełomu, 
wśród publiczności sportowej C 
Słowacji. Miejsce footballu za 
zajmować lekkoatletyka, sport 
niedawna niekasowy, nie mający 
komo warunków do współzawodnic­
twa z efektowniejszą piłką nożną 
czy boksem.

Zasługa to przede wszystkim kilku 
świetnych aportowców, którzy dla 
lekkiej atletyki zdobyli publiczność 
czeską: a więc Zatopka, Ccvony, Kie 
•ewettera, Sicnerówej i Innych. 
Gdy jeszcze pod koniec ubiegłego ro 
ku mówiło się z Czechami o sporcie, 
to przede wszystkim rozmowa obraca 
la się dookoła footballu 1 boksu.

ee, a wielkie zawody lekkoatletyczne 
cieszą alę większym powodzeniem.

BIEŻNIA i RING
TO NASZE „OKNO NA ŚWIAT
MÓWIĄ EWELL I DILLARD

Praga. „Diliard i Ewell są zakwate 
rowanl w „Operze" poinformowano 
'nas w Czechosłowackim Związku 
Lekkoatletycznym, pod egidą które­
go organizowano „małą Olimpiadę”

Naturalnie nie chodzi tu o praską 
operę, ale o hotel „Opera" naprze­
ciw dworca. Tam zamieszkali obaj 

jąc się wielką atrakcją licznych goś 
cl hotelowych.

Diliard i Ewell właśnie wróoili z 
przechadzki zo Pradze. Chętnie roz­
mawiają, dowiedziawszy się, że cho 
dzl o wywiad dla polskich czytelni­
ków. Diliard pisze małą epistołę z 
życzeniami' „for Polish sportsmen”. 
W loku rozmowy okazuje się, że 
świetną reklamę, zresztą zupełnie u- 
sprawiedliwioną zrobił sportowcom i 
publiczności sportowej polskiej... 
czarny Bowlen, który w ubiegłym 
roku wystąpił ■ w Katowicach w cza 
Sie tournee lekkoatletów USA po 
Europie Środkowej 1, Wschodniej. 
Czarnym mistrzom podobało Sę prze 
dc wszystkim to, że w Polsce 
robi się żadnej różnicy między 
lymi 1' kolorowymi sportowcami

I rzynów w USA spor 
awansu społecznego.

bieżni mam już lepszą pozycję. 
In Murzynów właśnie dlatego

na bieżnię i skocznię, 
Mamy i tę satysfakcję, 
medali, Jakie reprezentacje V 
tychczas zdobyły na Olimpiadach 
pokaźna ilość to zasługa czarnych. 
Poza tym sport lekkoatletyczny jest 
stosunkowo najtańszy dla naszych 
kieszeni i myślę, że gdybyśmy spró 
bowali naszych sil 1 w Innych gałę- 

nęlibyśmy gorszych wyników.
Pytam o wiażenia z Olimpiady — 

„Najprzyjemniejszą chwilą było dla 

dyskwalifikacji naszej sztafety w bic " 
fiu 4 z 100 m. Zdyskwalifikowano ’ 
sztafetę naszą rzekomo dlatego. Ze * 
ja i Wright żle zmlu„;;™v 
kę. Tymczasem film wykazał, że 
wszystko było w porządku. Spadl 
wówczas kamień

moja pora: 
kontynuuje

Sport stanie się Jednym z podstawo 
wych elementów tej pokojowej „re­
wolucji" w kształceniu nowego typu 
żołnierza, a Zatopkowi przypadnia 
mała rola w zorganizowaniu 1 upow 
szechniemu akcji usportowienia

swatał już ATK — Ogólnosporto- 
klub wojskowy i VTS — Wojsko 
Związek Sportowy. Sportowcy 

odbywający olużbę wojskowa będą 
należeli do ATK 1 otrzymają wszel-

sporlowej pracy. Akcja usportowie­
nia obejmuje również wszystkich po 
bojowych. Projektuje sie urządzenie 
sżeregu imprez, które pozwolą na wy 
lonienie i odkrycie talentów. Pierw, 
szą taką imprezą jest „Zatopkowy 
bieg” — bieg na dystansie jednego 
kilometra, w którym pobiegnie „ho 

swo" również 1 Zatopek. Będzie 
impreza doroczna. Jedna z wielu 

* ........ którymi zaj-

Świadomość 
mila Zatopke cdnnlej
złotych i srebrnych medali i 
olimpijskich.

WRÓCIŁ" 
służbie tej „królowej 
rkcesy odnosi Emil Zatopek, WI 

ny i sentymentu, jako o „Emilu". | 

pełnie nieznajomi ludzie. .^Emll wy- 

pularnoścl wzorem prawdziwego

1 dawać autografów, gdyż 

Tak. jak żołnierz, którym 
topek jest w „cywilu" n! 
wiadać o swych wojennych 

dziennikarze i zbieracze autografów, 
którzy są dla - Zatopka prawdziwą ' "I 
zmorą, Jedyny bodaj, a Jeż> 

ków zrobił Zatopek dla nas 
dztawsży się. że chód ootsaicn : Jurne 
Czytelników „Sportu"

Długo nie można by 
rozmawiać. Zatopek najchętniej mó j raz 

mu na ostatnich ! 33 — 

spożytkuje
gdzie cze 
koalicją

niewątpliwie przyczyniła

CtĘZMSOW
WARSZAWA. W ra 

Sportowych Związków 

żarów w trójboju olimptjsk 
skład którego wchodzą: wyc 
rwanie i podrzut.

Przed zawodami odbyły się 
pokazowe z‘ omówieniem

poszczególnych kategoriach 
następujące

PRZYSZŁOŚĆ

waga średnia:

Szklorz (Metal,;

i. Dowiedzieliśmy 
tu”. Ze; kieiow.ilc- 

i czechosłowackiej zamle-

wychowanle fizyczne będą 
bardzo wysokim poziomie,1 (Gont

widziałem, te zeszedł z po-odo kor

Olimpiadzie, ale myślę, ze przegiął­
by z Mac Coręuodalcm”.

Ewen cieszy się z ogromnej bom-1 
boniery z czekoladą 
które otrzymał jako 
w Pradze. „Zawiozę

tleniliśmy palecz- i nenlal swi
.............  *" I Zapytuję

RAKOCZY I GACA

sprawy inaczej, kończy

sie miedzy innymi

Londynie

WYGRYWAJĄ W

przyznają
ułamek sekundy

Skacie Stanieli (USA). Amerykanin (polskiego pochodzenia) zaulako- 
wat w Pradze rekord światowy w skoku wzwyż, osiągając Jednak 

tylko wysokość 2,01 ntir.

na Olimpiadzie 
raił towarzyskie 

zwycięstwo w sto

Drożdżownia. ŁKS — Sparta. Pian: 
- Chrobry, w gr. Il-gieJ: Nysa - 
ZZK Gliwice, Ludwik - Cukrownia, 
Odra - Concordia 1 Ziednoczenie - 

miejscu).
* W piłkarskich kolach ' Śląska | 

Opolskiego panuje duże niezadowolę- | 
nie z powodu zaliczenia do Klasy O-1 
kręgowej rezerwy Polonii Bytom oraz | 
Szombierek. Ogólnie uważa się 
spotkania drużyn ligi okręgowe; 
lonią IB czy Szombierkami 
zupełnym fiaskiem

A pojedynek z Moiną 
„Byliśmy wszyscy trochę zdenerwo- 

przed wczorajszym biegiem. D 
tyle falstartów. Sam zrobiłem 
i to mnie trochę speszył<v Bi 

dziej jeszcze ode mnie zdenerwował 
Najgorsze

MISTRZAMI ZZ
W GIMMfiSTYCE

ZAWODY GIMNASTYCZNE NA I W klasie II m 
IGRZYSKACH ZWIĄZKÓW ZAWÓD Cii zespołowej

zawodowych od- izyzwiązkowcam 
mnastyczne w kia Indywidualnie

nastyczki 34.7.
ikurencji; w klasie III 

konkurencji | woj zwycięży?, 1

,vskiej ko- kowcaml 132.3. 
(Międzyzw.) Indywidualnie

rupianka Czyżewskim (Mc 
t.uzomska iMetah 

Międzyzw) 30:5.' 
strzowskiej męz- 
Związków Zawo 

Gaca P (Góro.) gzy 
możliwych, 
Radojewski

klasyfikacji ze 
Międzyzwiazkow 

. przed Metalowcami 
owcami 122,2. 
pierwsze miejsce za- 

IMiędzyzw.) <6,33 pkt. 
akiem (Międzyzw.l 
(Samorz) 43,2. 
blet w klasyfikacji 

zwyciężyli Metalowcy 
:ed Górnikami 165.0 I 

Międzyzwiązkowcaml 143.33..
Indywidualnie zwyciężała Blasz­

czyk (Metal) 44.5 pkt przed Badurą 
(Górniej’) 4.1.0 | Sikora (Górnicy) 42,3 | 

W klasie III kobiet I miejsce zdo­
byli Metalowcy 177.65 pkt. przed Sa­
morządowcami 141.15. .- |

ywidualnie pierwsze zajęła Cze 
»ska (Metal) 45.0 przed Opechow 
(Metal) 44,0 | Lutostańska (Met)

Miedz

pkt

AUSTRALIA-CSR 2:1

konkurencji męskiej w klasie I 
zespołowo zwyciężyli Metalowcy - 
207.5 przed Międzyzwiązkowcaml - 
162.05 pki.

Indywidualnie pierwsze miejsce 
zdbbyl Sobola S. (Metalowcy) 54.33 
pkt. przed Sobotą A. (Metalowcy) 
S4J1 i Świątkiem (Metal) 50,5. >

PO DWÓCH ON ASH 
FŚAAŁL

MIĘDZYSTREFOWEfiO
PUCHARU DAVISA

to się finałowe spotkanie międzystre 

dęzcą strefy amerykańskiej -■ Au

- Czechosłowacją.

prowadzą w stosunku 2:0.
Mecz rozpoczęło spotkanie mistrzo 

Australii Qulsta z drugą rakietą Cze­
chosłowacji Cerniklem. Pierwszego se 
ta Cernik grd bardzo nerwowo | nfe 
regularnie I przegrywa 2:6. Set trwał 

dalszym ciągu lepszy i wygrywa 13:11. 

AtutraUjczyk-wyg;śt g0 w c.j;j 12
W drugiej grze mistrz Czechostowa 

cjl Drobny spotkał się z Australijczy 
kiem Slowellem. Spotkanie zakończy 
toBld PO| 3-godzlnnej grze zwy-lę-



I. OLIMPIADA ŚWIATA PRACY
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NIESPODZIANKI W TURNIEJU BUDOWLANI MISTRZEM
W SZCZYPIORNIAKU

IGRZYSK ZZ W WARSZAWIE

PRZEWODNICZĄCY KC Z Z
UBWITASZEWSKJ olGRHSKACH

WłRSZaw*. Bezfośreilm ira rcztUnin K#rM 
zwycięskim zespołom Związków Zawałowych rozma­
wiamy z tirzRwortnicząr.ym KCZZ oh. Witeszemdrn.

,0 wartości igrzysk — powimhial oh. Wita- 
tzewski — hętómy irnjli mówić dorioro z pers"rV 
tywu kilku Oni. Na razie trop? tyjto ietłira m>w'e- 
dzieć, mianowała, że inrzyrka winiła swe zadmile I 
CKZZ h?flz» pr-awfcpta.ęhnlB urządzał co 3 lata.

F HAŁ PIŁKARSKI WYGRALI
SAMORZĄDOWCY 1:0

UOWY REKORD POLSKI
W SZTAFECIE 4x100 mtr PAU

FINAŁY PIŁKI RĘCZNEJ
KOLEJARZE W KOSZYKÓWCE

wy punkt dla Górników uzyska! Kra

Ostatnią imprezą Igrzysk ZZ 
był mecz finałowy piłkarzy Sa­
morządowców i Chemików o 
pierwsze miejsce,w turnieju.

OlSydwie drużyny wystąpiły 
bez reprezentantów Polski, któ­
rzy wyjechali do Otwocka U- 
cierpiała na tym gra. która sta­
ła na słabym poziomie, a pod 
koniec zamieniła się w bezład­
ną kopaninę. Samorządowcy by 
li przez cały czas gry zespołem 
lepszym i wygrali zasłużenie. 
Atak ich zagrywał Ofiarnie w 
polu, gubił się jednak pod bram 
ką przeciwnika. Również tyły 
samorządowców całkowicie za­
stopowały linie napadu 
Chemików, tak że bramkarz

WIOŚLARZE WALCZYLI
O TYTUŁY MISTRZA POLSKI

MA TORZE BYDGOSZCZY j 

sternika (Mistrźo-
Od startu do mety

osady BTW przy ' 
z w składzie Świąt- ■ 
:ki. którzy zdobył: 
mistrzowski w rega- l 
tjac w czasie 7,25 

Włocławek - 8.05

kontraktowało na stałego tre­
nera dla swej jedenastki do­
tychczasowego trenera, PZPN 
Wae awa Kućhara.

Popularny ..profesor naszych 
piłkarzy obejmie treningi od 
nadchodzącego czwartku. Kon­
trakt został podpisany na ikres 
do końca br

GZKS PIASKI - POLONIA
SOSNOWIEC 2:0 (O:O)

Sosnowi-c. (te! wl.) W det-ydu- 
:i.,• w.-fc. l- .i.’ A I.!

Zagłęb-owskiego OZPN.. Piaslji po- 
kc-alł Polonię Sosnowiec 2:0. Strzel 
car. zwycięskich bramek byli Za-

3:0 i2
2
2
2
0

piłkarze Śląscy
ROZPOCZĘLI MISTRZOSTWA

PIEfiWSZE NIESPODZIANKI



PIŁKARZE JUGOSŁOWIAŃSCY
NIE LEKCEWAŻĄ POLAKÓW

RZUT KARNY W 89 min. GRY
PRZYNIÓSŁ NAM REMIS

BŁYSKAWICZNY WYWIAD
DLA SPORTU W ZEBRZYDOWICACH

Zebrzydowice. Na stacji granicznej w Zebrzydowicach pano­
wał w sobotę w nocy wyjątkowo ożywiony ruch. W licznej grupie 
podróżnych krzątała się garstka ludzi w oczekiwaniu na przybycie 
międzynarodowego pociągu Praga — Warszawa. Dziennikarze 
aportowi, fotoreporterzy na czelez delegatem PZPN Januszem Mol 
Iowem przybyli do Zebrzydowic, by powitać' olimpijską reprezen­
tację piłkarską Jugosławii opromienioną zdobyciem drugiego 
miejsca i srebnego medalu w Wembłey.

Z redakcji „Sportu" wysłaliśmy do Zebrzydowic red. Górze- 
lanego, który tak opisuje przybycie Jugosłowian:
Punktualnie o godz. 21.21 wje­

chał na stację przedługi i dość 
pusty pociąg z Plagi, wioząc śro­
dowego przeciwnika naszych pił­
karzy, reprezentacją Jugosławii. 
Tuż po odprawie celnej i spraw­
dzeniu dokumentów, co odbyło 
(ie w iście błyskawicznym tem­
pie, dzięki sprawnej pracy do te­
go powołanych organów, składa­
my wizytę naszym gościom .któ­
rzy jadą w własnym zupełnie no­
wym, luksusowo urządzonym wo­
nie sypialnym, polskiej konstruk­
cji.

Zapoznajemy sie r- kierowni- 
Ctayem i kolejno z zawodnikami. 
W imieniu PZPN wita gości krót- 
kim przemówieniem p. Mallow, 
W sczajac i*n bukiet kwiatów.

W trakcie naszej rozmowy z 
Arseniewicz.em z wagonu w.vcqp- 
dzi liczna grupa jugosłowiań­
skich zawodników. Młodzi, prze­
ważnie wysocy chłopcy, w czer­
wonych ..trenfr-gówkach" z napi­
sem „Jugoslayija". Wywierają 
bardzo sympatyczne wrażenie.

Mimo późnej pory i długotrwa­
łej podróży nie okazują wcale 
meczenia. Nic dziwnego, podró­
żują wygodnym wagonem sypiał, 
nym, zbudowanym zresztą wg 
polskiej licencji.

Opiekun i trener drużyny inż. 
Arseniewicz, 56-krotny reprezen­
tant Jugosławii, dzieli sie z nami 
już na samym wstępie wrażenia­
mi olimpijskimi.

— Jesteśmy zadowoleni 
bycia wicemistrzostwa 
pijskiego, niemniej na„ 
żyna zasłużyła na pierwsze miej- 
soe, była bowiem najlepszym ze­
społem turnieju — opowiadz 
inż, Arseniewicz — Nie mieliś­
my szczęścia w Londynie. Do fi­
nałowego spotkania wystąpiliśmy 
bez dwóch naszych filarów Sosta 
ric« i Michajlowica, konturjowa- 
nych w półfinałowym meczu z 
Anglią, A Da domiar sędzia me­
czu-Anglik, widocznie faworyzo­
wał Szwedów.

Od inszych zwycięzców byliśmy 
technicznie lepsi, znacznie szybsi, 
graliśmy z wyjątkowym polotem, 
•le bez szczęścia Przyznali nam 
ho zresztą sami Szwedzi. ■ którzy 
mają wspaniale zmontowany ze­
spól grający szkolnym systemem 
WM 8, wariantami. W małym łącz 

'niku Greenie mieli oni najwspa­
nialszego gracza, który jest duszą 
tego mechanicznie grającego ze­
społu. Green przyczynił się walnie 
do zwycięstwa nad nami.

Bardzo nas ucieszył w Lendy-

nie gratulacyjny telegram PZPN 
r, powodu zdobycia srebrnego me­
dalu.

W Warszawie wystąpimy w naj 
lepszym składzie, na jaki nas w 
tej chwili stać. (Skład podajemy 
na stronie pierwszej). Przywieź­
liśmy ze sobą 15 zawodników. 
Wszyscy bez wyjątku z powodze­
niem reprezentowali kilkakrotnie 
Jugosławią.

Szkielet naszej reprezentacji ■ 
tworzy siedmiu graczy Partyzan­
ta, a drużyną uzupełniają dwaj 
zawodnicy Czerwonej Gwiazdy i 
po jednym z Dynamo Zagrzeb i 
Hajduka ze Splitu.

Formalności paszportowe i cel­
ne pozostałych pasażerów' prze­
dłużają sią i w rezultacie postój 
pociągu, zamiast trzydziestu mi­
nut — trwał około 2 godziny.

Zwłoka ta była zresztą Jugo­
słowianom bardzo na ręką, gdyż

w czasie podróży pfzez Czecho­
słowację ..nawaliło" im w wagonie 
dynamo. Środkowy pomocnik — 
Jovanowic, który jest mechani­
kiem. zakasał więc rękawy, wlazł 
pod wagon i po chwili uszkodze­
nie było naprawione.

Zapytany o wynik i szanse 
Polski w meczu z Jugosławią — 
Arseniewicz z. uśmiechem mówi. 
„Trudno przewidzieć wynik spot­
kania dwóch oficjalnych repre­
zentacji. Jeśli jednak Polska za­
gra tak, jak po pauzie w prze­
granym meczu w Belgradzie, to 
wynik stoi pod znakiem zapyta­
nia. W Belgradzie przegraliście 
pierwszą część spotkania 7:0. gra­
jąc bardzo słabo., podczas kiedy 
po przerwie ta sama drużyna by­
ła nie do poznania. Wówczas wici 
ką klasę wykazali w waszej dru­
żynie Cieślik i Gracz.

Wielkie zdziwienie okazali 
Jugosłowianie. dowiedziawszy 
się. że mecz. z Polską sędziować 
będzie Rumun Hiescu. Przecież 
prosiliśmy o wyznaczenie Laty- 
sz.ewa. Do Hiescu. który sędzio­
wał nasz mecz w Belgradzie, nie 
mamy specjalnego zaufania — na­
rzekają piłkarze jugosłowiańscy.

— Moja drużyna jest jaknaj- 
lepszej myśli. Cieszy się na mecz 
w Warszawie i jestem przekona­
ny. że zademonstruje grę. która 
zadowoli polską publiczność — 
kończy inż. Arseniewicz.

W Katowicach żegnamy się z. 
sympatycznym kierownikiem dru­
żyny, życząc miłego pobytu w 
Polsce.

W MECZU Z REPR. ZZ JUGOSŁAWII
ATAK ZAWIÓDŁ

Najsłabiej zagrał atak. Szczegól­
nie do przerwy nic sic w tej linii 
nie kleiło.

Cebula już po kilkunastu minu 
tach opuścił boisko widocznie w 
jakimś pojedynku kontuzjowany. 
Na miejsce Cebuli wszedł Różan­
kowski, który zagrał na prawym 
łączniku. Gruner zaś przesunął sie 
na lewą stronę. Po przerwie żarnie 
niono słabego Wiśniewskiego na 
Kubickiego i teraz dopiero linia 
ta miała jakiś wyraz.

Do przerwy raziła ona niezara­
dnością. brakiem decyzji zwleka­
niem ze strzałami i niepotrzebnym, 
aż do utraty pliki wózkowaniem. 
Jedynie Gruner zasłużył na słowa 
uzania. wnosił on pewną myśl do 
gry. był szybki , i zdecydowany.* 
Nowak na środku nie błyszczał. 
Nie jest to już ten sam Nowak, 
który swoja gra wzbudzał zachwyt

Z trójki skrzydłowych najlepszy 
bvl Kubicki.

Polką mało wykorzystany kilka 
raży dal dobra oróbke swojei kla-

Różenkowski U. który zastąpił 
Cebule byl żywiołowy ale przy 
tym chaotyczny.

Szybkość jak już wspomnieliśmy 
to ich główna domena. Atak spa, 
roliżowany przez, naszą pomoc i 
obronę' miał bardzo ciężkie zada­
nie. Wyróżnić należy skrzydłowych 
RadOwnikowicza i Stankowicza..

Linia pomocy grała na ogól chao 
tycznie, piłki wysłane do ataku 
trafiały na naszych obrońców, któ 
rzy mogli popisywać sie dalekimi 
wykopami. Obrona twarda i ' 
stępliwa była .wystarczająco 
aby zahamować nasz atak.

..asem" w zespole 
w bramce. Bramkarz 

Jugosłowian z łatwością wyłapy­
wał najtrudniejsze piłki stojąc za 
zwyczaj na kilka metrów przed 
bramka Rzutu karnego nic mógł 
obronić. Zmarer posiada fantas­
tyczny wykop, niejednokrotnie pił 
ka wybita przez niego wędrowała 
aż w okolice naszego póła karnego.

Omawiając aktorów czwartkowe 
go spotkania należy wspomnieć 
także, o arbitrze p Rutkowskim, 
który, ze swego zadania wywią­
zał sie bardzo dobrze, a jego roz­
strzygnięcia nie wzbudzały nigdy 
zastrzeżeń

Różankowski bedac o kilka me­
trów od bramki przewraca sie a 
obrońca zabiera mu pilke.

W tym okresie gry wybija się 
Miller wygrywający każdy niemal 
pojedynek z napastnikami gości.

W ostatnich minutach Polacy 
otrząsają sic z przewagi sami przy 
stepują do kontrofensywy, ale ak­
cje niedokładne i powolne załamu­
ją sie na obrońcach gości.

CHEMICY - GÓRNICY 5:1 (1:1)
Chemicy: Wyrobek —Giebur, Grusz 

ka — Kaczmarek; Badyla. Bomba — 
łuszcayk 1, (Azoty Chorzów). Fus Ce 
buła (Gajda),- Suszczyk (Ruch). Kuble 
U.

Górnicy: Wosińakl (Płomień Milowi 
ee), Pytlik, Czernik Buchta (Pogoń 
Zabrze), Sopa, Gajewski, Pawelczyk 
IViclOria Wałbrzych), Czepionka, Fo 
deszwa, Krasówka, Pawłowski (Victo 
tla Wałbrzych).

Mecz stal na bardzo słabym pozio­
mie, na co w głównej mierze złożył 
się zły stan boiska oraz absencja eto , 
lowycb graczy w obu zespołach. 
Sprawcami absencji byli: obóz w Ot 
wocku dla kilku „Chemików'), oraz

nicy górników.
Do -przerwy nic jeszcze nie zapowla 

dało'tak wysokiej porażki górników, 
którzy stanowili równorzędnego prze 
eiwnika. o czym najlepiej świadczy re 
misowy. wynik pierwszej połowy me-

Niestety, po zmianie pól Górnicy o-

docznila sir <..........  - * -*■• uszych
technicznie 11. m sow kió.rzy » tym

Spotkanie piątkowe potwierdziło 
ie .eze raz nieszczęśliwą .historię z ko 
laąem Cebuli, który grając doskona­
le przez pierwszych 20 minui po lek 
*>m zderzeniu z pomocnikiem Górni 
•nw zmuszony- byl opuścić boisko. Na .

rzyć w poważniejszych spotkaniach.
Pierwszą I zarazem ostatnia bram 

k- -t-.-zclili Górnicy przez Podeszwę. 
- Wyrównał z rzutu wolnego Barty- i

po przerwie bramki dla Chemików 
Wnbyll: Gruszka z wolnego. Gajda

Sędziował p. Kowalski z Łodzi.

GALERIA MIĘDZYNARODOWYCH
- MISTRZÓW POLSKI

Gra pojedyńcza panów:
1931' Pertheł (rpinoja) 2) Tłoczyń-

1932 Hebda (Polska) 2) TloczyńsSI
1933 Hecht (CSR) 3) Matejka (AJ

1946 Skoneckl

(CSR) ....... ..........
Gra pojedyńcza pań:
Jadwiga Jędrzejowska zdobyła ml* 

slrzostwo sledn^pkrotnle za wyjąt­
kiem roku 1934 Bdy przegrała z Horn 
(Ntemćy) oraz lat 1937 (Kovacs —Ju 
goslawia) i 1946 (Rudowska)

Gra podwójna:
* 1931 Jerzy" 1 Maks fctolarowowte 

1932 Granlguillot (Egipt) 1 J. Stola

1936 Hebda 1 Tloczyńskl 
1937- Baworowskl 1 Redl (Austria) - 
1939 Hebda I Spychała -
1946 BctdowskI 1 Hebda.
1947 Krajczlk 1 Smoliński (OSR) - 

Kończak 1 Vrba (CSR) 6:4, 3:6. .7:5,

W grze mieszanej J. Jędrzejowska 

narodowe sledmiokrótńlc. z czego 'pię­
ciokrotnie z Ignacym" Tioczyńskim. 
a dwa razy z^Jebda. Rok temu prze 
eiw Mlszkowej 1 Skonecklemu 6:1,

Tloczyńskl 2) Hebda . 
Hughes (Anglia) 2) TajlowsM 
Tarlowski 2) Hebda 
Hebda 2) Tloczyńskl 
Hebda 2) Tloczyńskl

Szlgettl (Węgry) Smoliński

Hughes I Melaxa (Austria) 
Artens (Anglia) I Planner. (A-

SZTAFETA KOLARZY 
I MOTOCYKLISTÓW 

NA STADIONIE
Podczas przerwy na bieżnie wpa 

dają sztafety kolarskie ’ poszcze­
gólnych związków zawodowych 
przywożąc meldunki o wykonaniu 
planu oraz osiągnięciach' sporto­
wych pracowników, tych związ­
ków. które reprezentują., 
, Wielkim aplauzem przyjęty jest 
meldunek złożony w imieniu ZZ 
Samorządowców przez Kapiaka. 
Po sztafetach kolarskich przyby­
wają sztafety motocyklowe.

Na skutek przedłużenia sie tej 
czcśei imprezy druga holowa zaczy 
ną sie już w zmroku a spotkanie 
kończy sic w kompletnych niemal 
ciemnościach.

TEMPO OPADA
Druga połowa rozegrana była w 

tempie nieco słabszym. Pierwsze 
minuty przynoszą nam lekka prze 
wagę niestety znów niewykorzysta 
na. Już w pierwsze! minucie Ró­
żankowski miał okazie do zdoby­
cia głowa bramki, ale Zmarer był 
znów na stanowisku.

Po tvm okresie naszej przewagi 
Jugosłowianie dochodzą do głosu i 
przez-dłuższy okre3 czasu .gniotą 
nas, doskonale skonsolidowana o- 
brona. nie pozwala jednak na zdo 
brcie dalszych bramek.

W 19 minucie Różankowski od-' 
dsje strzał, który wyłapuje Zma­
rer ale bawi sie za długo oilka 
biegr.ię z nią kilka kroków. Sę­
dzia dyktuje za to przewinienie 
rzut wolny — znów niewvkorzysta-

W .3(1 minucie Wyrobek broni 
wspaniałą bombę Lokoszka a w 
chwilę później słupek broni nas 
od utraty drugiej bramki. Zanosi 
sie na to. że wynik nie* ulegnie 
zmianie i Doniesiemy norażke

Przedostatnia minuta gry. Pola- 
ęv sa w ataku. Nowak nrzechodzi 
obrońców — i iest sam na sam z 
Zmarcrem E.ramka jest nieuniknio 
na — obrona Jugosłowian * w nie­
prawidłowy sposób zatrzymuje No 
waką. który przewraca sie i traci 

jwmosci <av Z.1WKO i • Sed?ia odgwizduie rzut karny - 
odcóic ósfrv strzał"' Juiwlowjante orMestula ale p Putkowski me- zmienia- «zv^jei- de

1:1'
Rzut karny bije Suszczyk Robi 

cc w sialcc. Wyrównaliśmy. Do 
końca brakuje tylko jedna minuta 
-- wynik nie ulegnie już zmianie 

Za ęhwile gwizdek 
| z, trudem wywalczonym .... 
. służonym przez Polaków rerńisem. 

nlepowo | Widzowie cojirawda- nie bvli zach 
„-u | wyceni poziomem meczu ale ios- 

......... ; tarczy! im on wiele emocji która
beznadziej j zatarła inne mniej korzystne wra-

PÓŁFINAŁY tSiNIEJU PILKAR- 
SKIEGO

WARSZAWA (tel. wl.). W piątek 
rozegrano w Warszawia dwa spotka­
nia półfinałowe piłkarskiego tumi-^i 
Związków Zawodowych. B

ł.v się zespoły Samorządowców 1 Metą 
łowców, zaś w Parku Paderewskiego 

' — Chemicy z Górnikami.
SAMORZĄDOWCY — METALOWCY 

3:2 (2:2, 0:0)
Licznie przybyła na boisko na Wo 

II publiczność, którą ściągnęła czoło­
wa-pozycja leadera rozgrywek ligo­
wych Cracovll, (gracze której repre­
zentują barwy ?amęrządo»-ców) o 
mały wlós byłaby świadkiem wiel­
kiej sensacji w puslacl wyeliminowa­
nia samorządowców.

Metalowcy, mimo że zespól len sta 

klubów kl. A zagrali bardzo ambit­
nie i ofiarnie, a- decydująca o ,'zwyr 

przedłużeniu spotkania.
' Składy drużyn:

Samorządowcy: Hymczak — Gędłek 
Gllmas — Jabłoński I. Koża, Mazur
- Borek. Różankowski. Hauton, Gro 
decki (Radon* Misiak. Borek (IKS 
Wrocław). Hauton I Misiak (Syrena

Metalowcy: Buja — Siwy, Kowacz
— BawaJ, Duda, Ziemba*— Kedra, 
Brom. Kubocz, Krężel.* Szymura.

W drużynie zwycięzców najlepiej 
wypadli bezbłędnie giajacą-;tiojl:ti o- 
bronna.. oraz Jabłoński • w pomocy. 
Cl czterej zawodnicy byli glówriylńi* 
autip-jnę zWgiięstjyą^rzy ;ozym Gę­
dłek znowu pokazał . .sle kapitanowi 

szej strony łomż bardzo możliwym 
iest. że dostąpi zaszczytu.wystąpienia 
w reprezentacji Polski w spotkaniu 
z Jugosławią. .

U Metalowców dzielnie spisał się 

wa strona Szymura — Krężel.

-ale ąpelnil Duda nie dający przyjść

Mecz miał wyrównany przebieg.

talowców - SzymUra 1 Krężel.

PRZER1EG MECZU
Po losowaniu boisk, które wypa 

dlo dla drużyny polskiej niekorzyat 
nie rozpoczyna ona mecz. Już w 
pierwszej minucie zamieszanie pod 
bramka Zmarera. piłka wędruje 
<io Millera, który oddaje strzał nie 
stety niecelny.

Polacy maja lekka przewagę w 
4 minucie lewa strona ataku pod 
ciąga por! bramkę. Cebulą strzela, 
ale obrońca Jugosłowian wybija na 
róg. który nie przynosi żadnego 
efektu bramkowego.

Od tej’ chwili Jugosłowianie uzy 
skuia przewago. W 8 minucie Wy 
robek przy wielkiej dozie szczę­

ścia wyłapuje niebezpieczny strzał 
środkowego napastnika gości.

W chwile później zamieszanie 
pod naszą bramka, które nrzytom 
nie wyjaśnia Gedłek.

Wyrobek ma pełne rece roboty, 
bo już za moment strzał prawego 
łącznika z 30 metrów sprawia mu 
dużo trudności przy obronie. Gra 
iest szybka i akcje zmieniają sic 

................. . —...... był mecz | błyskawicznie W tej samej je- 
| Włókniarzy z chemikami. Obie ói-u-1 szcze minucie Polacy maja okazje 
I iyny reprezentowały prawie że Me i <1° zdobycia bramki ale Nowak pu 
■ ainie wyrównaną klasę, a o zwyc.ę-1 dluje. W 10 minucie Jugosłowianie 

stwle Włókniarzy zadecydowała lep-; bija pierwszy rzut rożny.
sza odporność nerwowa w trzecim se W 15 minucie Wiśniewski oddaje 

. ................................. ... ' ' a ceńtre a Nowak mija sie z 
; piiKą. zaprzepaszczając 'murowana 

cznego w Moskwie............................| bramkę.
w koszykówce niespodzianką byta’l Jugosłowianie znów naciskają 

poiazka Samorządowców w spotkaniu Znów Wyrobek dąjc Dtobc swoich 
1 ' Budowlanymi... . - i.lyjfilklch umłęjt;tnośęi jgdy Zlwko

WYNIK II-GO DNIA TURNIEJE i wicz z bliska oddaje óśtrv ’
siatkówka żeńska; i który. grzęźnie w rekach naszego ;
Pocztowcy - Włókniarze 2:1 (18:13,! bramkarza. ... .. . |

15:7, 15:6). Spółdzielcy - Międzyzwią 
zkbwcy 2:0 (15:7. 15:10). Kolejarze -i 
Cukrownicy 2:0 (15:1, 15:4).

SIATKÓWKO MĘSKA:
Kolejarze - Samorządowcy 2:0 (15:5 

15:6|. Skórzani - Spożywcy 2:1 (is:a, 
10:15, 13:9). Włókniarze - Chemicy 
2:1 (8:J5, 19:13, 15111). Spółdzielcy — 
Międżyzwiązkowcy 3:0 (15:9. 15:7).

KOSZYKÓWKA (ćwierćfinały):
Kolejarze — Skórzani 47:18 (29:5).

Budowlani - Samorządowcy * 30:13 
116:8). Chemicy - Pocztowcy 36:241 
121:12). - Złożony w. czwartek pro­
test Pocztowców po meczu z Meta­
lowcami został uwzględniony, jeanas | 
„listonosze” odpadli Już w następnej [ 
lundzlc. Spółdzielcy — Spożywcy 
58:45 (22:23).

SZCZYPIORNIAK (ćwierćfinały):
Budowlani — .Międzyzwiązkowi 18:z

Zwycięzcy najlepszego zawodnika

przed końcem meczu poważne) kon 
tuzje uległ t-epr. napastnik Polski 
Thiel 1 którego musiano znieść z oo-

Metalowcy — Skórzani 9:7 (Z:S|. 
' o przerwie odpadli kom- 

sUach, nic wytrzymując

Samorządowcy — Spółdzielcy 10:8

Kolejarze — Górnicy 15:4 (6:3>. 
WARSZAWA. Półfinałowe spotka­

nia w plice ręcznej nie przyniosły ża 
-Inych sensacyjnych niespodzianek.

W siatkówce żeńskiej Kolejarze (a 
właściwie — Kolejarki) rozgromiły ze 
spól Zw. Zaw, Górników 2:0 (15J- 
15:4), a Spóldzlelczynle niemniej glad 
ko rozprawiły się z Wlóknlarkaml 2:0

W siatce męskiej doszło do zacięte 
go spotkania pomiędzy Spółdzielcami 
a Włókniarzami. Spotkanie stało na 
wysokim poziomie I przyniosło su­
kces Spółdzielcom, którzy wygrali 
mecz w stosunku 2:1 (tl:15, 15:9, 15:8), 
W drugim meczu Kolejarze pokonali 
Skórzanych 2:0 (15:7, 15:10).

W koszykówce Kolejarze wygrali 
wysoko z Budowlanymi 44:10 (24:5), a 
Spółdzielcy po ciekawej grze wyelimi 
nowali Chemików '65:44 (35:15).

Wreszcie w spotkaniach szyplornia 
ka kolejarze po zaciętej I wyrówna­
nej walce wygrali z Samorządowca­
mi 8:5 (1:3), a Budowlani pokonali 
Metalowców 14:7 (8:5). (zd)

JAK GRALI JUGOSŁOWIANIE
Drużyna jugosłowiańskich Związ 

ków Zawodowych grała systemem 
cólgórnym. a czasami nawet cał­
kiem górnym. Sprawiało to że. gra

TURNIEJ PIŁKI RĘCZNEJ 
NA IGRZYSKACH ZZ 
bei niespodzianek 
FAWORYCI ZWYC ĘŻYLI PEWNiE; =-■“==■■ 

2:0 I * ą

cie. Podporą Włókniarzy byl Plolrow ’ ładna 
J ski, absolwent akademii wyćh„ Uzy-! oilka.

WARSZAWA. W czwartek o godz. 
lo-tej, prawie równocześnie z pler-

nlej bokserski igrzysk, na położo­
nym opodal stadionu W. Polskiego 
boisku szkolnym w parku Agrlcola 
rozpoczęły się eliminacje turnieju pil

Do dyspozycji organizatorów Igrzysk 
oddane zostały: 4 boiska de statków 
kt, 2 do koszykówki oraz 1. do »zczv 
plornlaka.

Ogółem do rozgrywek w piłce rę­
cznej stanęło 55 zespołów: w statków 
ce 29 (16 męskich), w koszykówce mę ' 
skiej — również 16 1 w szczypiomia-

Już pierwszy dzień turnieju wyło­
nił zdecydowanych faworytów, któ­
rzy klasą gry przewyższali o niebo po 
zostałych konkurentów.

W siatkówce męskiej najwyższą kia 
sę reprezentowali Spółdzielcy (wice 
jarze (Olsza Kraków I Pomorzanin) I 
oraz Włókniarze (Lenko Bielsko).

W siatkówce żeńskiej kandydatka­
mi do pierwszego miejsca były siat­
karki warszawskiego SKS-u (Spół­
dzielcy) z Wojewódzką 1 Tkaczyków 
ną na czele, oraz Kolejarki (ZZK Po­
znań, Gdańsk i Toruń).,

W koszykówce rozstawione zostały 
4 drużyny: Kolejarze. Spółdzielcy, Sa 
morządowcy i Chemicy. W ZZK wi­
dzieliśmy zawodników słynnej „piąt­
ki poznańskiej" — Grzechowiaka, 
Śmigielskiego i Kasprzaka oraz króla 
strzelców w rozgrywkach Ugi koszy 

skiego.’ Poznaniacy do pomocy dobra 
li sobie 4 graczy Pomorzanina.

Drużyna Spółdzielców oparta była 
na łódzkim Turze (Skrodzki, Micha­
lak, Mokwińskl), Samorządowcy na 
inedoszłym ligowcu — Cracovll, wrcsz 
cie Chemicy — na exligowcu prusz-

Turniej szczyplornlaka możnaby 
ochrzcić mianem powtórki rozgry­
wek ligowych w tej gałęzi sportu. 
Budowlanych reprezentowała ,,mle 
szanka AKS-u Chorzów I Chrobrego 
Groszowlce. a więc dwu bodajże naj 
silniejszych zespołów w Polsce, Kole 
Jarzy (Leopolia Opole „In corporo"). 
Skórzanych (Zjednoczeni Bydgoszcz) 
a Samorządowców (Cracoyia z repre 
z.entantera Polski Więckiem na cze-

Eiiminacyjne spotkania czwartkowe 
nie przyniosły żadnych niespodzianek 
w sensie wyeliminowania faworytów. 
Niewielką sensacją było tylko zwy­
cięstwo siatkarek Pocztowców nad 
siatkarkami Samorządowców.

WYNIKI MECZÓW I-GO DNIA ZA
i WODOW:
I SIATKÓWKA ŻEŃSKA: Górnicy - 

Skórzani 2:9 (15:13. 18:16). Cukrowni­
cy - Spożywcy 2:0 (15-3, 15:3) Kole 

i jarze — Metalowcy 2:0 (15:0, 15:2). 
Pocztowcy — Samorządowcy 2:0 (15:10

15:9). Włókniarze — Chemicy 
(15:13, 15:10). Mlędzyzwlązkowcy 
Odzieżowcy 2:0 (15:3. 15:1).

SIATKÓWKA MĘSKA:
Kolejarze — Górnicy 2:0 (15:9, 15:12). 

Najładniejsze spotkanie 1-go dnia — 
Górnicy zagrali b. ofiarnie i zmusili 
Kolejarzy do wydania maksimum wy; 
«Uku-, przegrywajęc-doptero-po z— 
tej walce. Samorządowcy Cukrowi 
uicy 2:1 (15:13. 3:15.. 15:5). Spożywcy' 
- Pocztowcy *2)1 (7:15.‘18:19, 15:12).: 
Skórzani — Budowlani 2:0 (15:7, 15:9). ‘ 
Chemicy - Naftowcy 2:0- (15:3. 15:0). 
w drugim secie koncertowa gra Che 
mlków, z których najlepszym był nic 
zawodnie ścinający Johann.

Międzyzwiązkowi - Odzieżowcy 2:0 
<15:2, 15:8). Spółdzielcy — Metalowcy 
2:1 (15:6, 9:15, 15:9)1

KOSZYKÓWKA:
Kolejarze —.Górntóy 56:8 (32:5). Ko 

lejarze mieli okazję do zdobycia - w 
meczu tym ponad 100 koszy, jednak

I po przerwie wystawili rezerwową 
piątkę. Skórzani — Cukrownicy122:16 
144:12). Budowlani — Mlędzyzwląz- 
kowcy 18:17 (8:7), Mecz bardzo zaetę 
ty, lecz stojący na niskim poziomie. 
Chemicy — Leśnicy 31:16 (20:6). Samo 
rządowcy — Włókniarze 20:10 (12:4). 
Metalowcy — Pocztowcy 39:27 (15:21). 
Po meczu kierownictwo pocztowców 
złożyło protest, kwestionując grę w 
barwie Metalowców • zawodników* 
Krawczyka, Skawińskiego I Glrllera, 
którzy według regulaminu powinni re­
prezentować Budowlanych. (Są ligo- - 
wymi graczami zespołu szczyplornla-1 
ka chorzowskiego AKS-u). iuMaa-i 
cy — Naftowcy 104:19 (43:11). ,
dzlclcy zagrali na polny gaz. Królem ' Skórzani 
strzelców w tym meczu został Paw- j pletnie n 
lak (35 pkt). Spożywcy —-Odzleżow ■
ey 86(27 (37:10).

Zwycięskie zespoły zakwalifikowały

SZCZYPIORNIAK:
Mlędzyzwlązkowcy — Odzieżowcy 

13:5 (4:2). Górnicy - Włókniarze 11:2 
(6:2). Za krytykę orzeczeń sędziow­
skich opuściło boisko dwu graczy

II-G1 DZIEŃ ROZGRYWEK
W piątek na boisku sportowego par 

ku szkolnego zebrało się o wiele wlę 
cej publiczności, aniżeli w pierwszym 
dniu turnieju pliki ręcznej. Spotka­
nia piątkowe stały na znacznie wyż­
szym poziomie, a kilka z nich było 
tak zaciętych . i emocjonujących, ze 
doping publiczności zagłuszał miejsca 
ml okrzyki widzów ze stadionu W, P. 
I kortów Legii.

W siatkówce żeńskiej widzieliśmy 
nareszcie dość dobrą grę, obfitującą 
w liczne ścięcia, a stoczoną pomiędzy 
drużynami Spółdzielców a Między­
związkowych. Najlepszą siatkarką te 
go spotkania okazała się doskonała 
Skrodzka (Spó|dz.).

U mężczyzn; z czterech rozegra­
nych spotkań w pUce siatkowej naj

zaelęJ ' Rudowli 
ukrow-l WYNIK

1. Spóldzlel- <s
13:11). Spól-1

1:0 ULA JUGOSŁAWII
Kryzys przynosi 23 minuta. Srod i 

kowy pomocnik drużyny sości od- i 
daje ostry zaskakujący strzał na i 
bramkę, Wyrobek łapie pilke. ale : 
wypuszcza ja z rąk w sposób jak : Za t 
sie to mówi fatalny i nadbiegała I iiończv 
cv -lewy łącznik Lokoszek beż tru ’ - 
du pakuje pilke do siatki Jest 1:0.

Polacy nie peszą sie tvm .....___
dzeniem wałcza, dalej ale atak nie 
Potrafi ani na chwile utrzymać pił 
ki. To Gruner osuie w Jieznadziej 
ny sposób dobra pozycje, to znów

sędzlego 
orzyniósł 

ale za-SENSACJA KRAKOWAORLĘTA ZWYCIĘŻAJĄ
LIGOWĄ WISŁĘ 4:3
Kraków, (tel. wl) Orlęta krakow­

skie. które powróciły niedawno z 
triumfalnego tournee po Ziemiach 
Odzyskanych, odniosły w sobotę pięk 
ny sukces zwyciężając ligową Wisłę

Wisła grała Jedynie bez Gracza I 
Flanka w składzie: Jurowlez, ‘Filek 1 
Łyko. Wapiennik, Cisowski I. Legut 
ko, Wapiennik 11, Glergiel, 'Kohut. 
Mamoń, Rupa, Cisowski).

„Orlęta” zaprezentowały się publi­
czności krakowskiej w następują­
cym składzie: Seylhuber (Mośclcej 
Tomaszewski (Zwierzyniecki), Mi­
ksa (Groble) Kaleta (Groble), Dudek 

. (Zwierzyniecki), Weska (Zwierzyniec 
ki), Boezarski (Dąbskl), ----
Stadler (Szczakowianka) 
(Nadwiślan), Wawrzuslak

Już pocz. zawodów zapowiada sen 
sację. W niespełna kwadransie gry 
(Orlęta zdobywają 2 bramki przez Wa 
wrzuslaka (8 min) 1 Stadlera (11 
min.) I mimo usiłowań Wisły, aby

Je się do przerwy. Po pauzie Wisła 
wychodzi na boisko z przegrupowa-

Wadowski. 
Wolllnger 
(Zwierzy-

r.ym atakiem którego kierownictwo 
objął Mamon Po pierwszych ata­
kach Orląt, które .likwiduje szczęśll 
wie Jurowlez Wista dochodzi do sio 
su 1 w ciągu kwadransa strzela 1 
bramki Pierwsza pada po-rzucie wol 
nym- Kohuta w 11 min.; druga zdo 
bywa Rupa główką w 14 min. stan 
2:2 nie utrzymuje się długo.
Orlęta nie rezygnują bynajmniej z- 
walki Atakują śmiało I odważnie. 
Każdy Ich ruch Iest niebezpieczny. 
W 19 min. Stadlcr z centry Boczar- 
skiego zdobywa 3 bramkę dla Orląt, 
a w 2 miń później sędzia Gleras nic 
uznaje bramki Orląt z powodu po­
dobno spalonego W 23 Inln. po kor 
nerze* Jurowlez z trudem broni ostry 
strzał Wadowskiego' Ataki Orląt u'- 
wleńczone zostają wreszcie 4-tą oram 
ką, którą zdobywa Boezarski w 32 
min. Dopiero na 2 minuty przed koń 
cem zawodów Wiśle udaje się zmnlej 
szyć porażkę, gdy Kohut z rzutu wol 
nego z linii pola-karnego zdobywa 
trzecią i ostatnią bramkę dla .swych

Zawody miały przebieg interesują 
cy. Orlęta wykazały bardzo dobre

ŚftOPOB^f PRZECIWNiCY naszych RiŁU/lR^Y
Nazwisko Sostarić Brzozović S(anković Czajkorski I Jovanović . Aianackoyić Mihajlorić Mitić Bobek Czajkorski' U Vuka, Lović

Gracze r
Petrovio

zerwowl I

Franjo Branko Branko Zlatko Miodrag Aleksa Poboslav Rajko Stjepan Zeljko Bernard Ljubomir Miomir Bela
Wiek. 25 lat 26 lat 29 lat 26 lat 26 lat 26 lat 23 lat 21 lat 29 lat 26 lat
Zawód urzędnik urzędnik student urzędnik mechanik urzędnik student student urzędnik student student student student
Przynależność Partyzan! Partyzant Czerwona Partyzan! Partyzant Partyzant Partyzant Czerwona Partyzant Dynamo Hajduk Czerwona Czerwona Spartak

klubowa Belgrad Belgrad Gwiazda Belgrad Belgrad Belgrad Belgrad Gwiazda Belgrad Split Gwiazda Gwiazda Subotica

Wzrost 17(1 em 180 cm. 178 cm. 162 cm, 176 cm. 170 cm. 176 cm.
Belgrad

170 cm. 172 cm. 169
Belgrad Belgrad 

177 cm. 170 en.
Belgrad

Waga 74 kg. 80 kg. 76 kg. 66 kg. 78 kg. 71 kg. 72 kg. 75 kg. 74 kg. 72 kg. 64 78 kg. 74 kg. 71 kg.

1

68 kg.
Uę razy graj . 
W reprezentacji 8 1 10 15 7 8 12 15 15 10 4 12 5
Pozycja bramkarz prawy 

obrońca obrońca pomocnik
środkowy 
pomocnik

lewy 
pomocnik skrzydło

prawy^ środkowy 
napastnik ląmnik skrzydło

bramkarz lewy •
obrońca pomocnik Sio



Kenlęy podczas treningu

eden fotomontaż olimpijski od lewej z góry. 11 Allah :i Allah! Jeszcze jedna tragedia na stadionie olimpijskim Murzyński biegacz Phoden opłakuje na klęczkach 
swej' sztafety 4x400 mtr 2) Joe de Piętro (USA, mierzy zaledwie 142 cm. ale jego niski wzrost bynajmniej nie przeszkodził mu w zdobyciu złotego medalu 
iego w podnoszeniu ciężarów w widzę kogu,'i*.-j iln-skal en w trójboju 387..' kg (nowy .rekord olimpijski) 3) Tragedia człowieka, ku rv ir.-i :l s:ly o dwie mi* 
wcześnie Belg Gailly, bohater maratonu olimpijskiego 1948. zdobywca trzeciego miejsca Zupełne osłabienie na kilkaset metrów przed metą kosztowało go 
togo - pewny złoty medal. Na zdjęciu widzimy jak trener Gaillego zmywa go gąbką i pociesza, ale z twarzy trenera widać że i on zmartwiony jest tragedią 
upiła, 4) Bramkarz Danii ratuje w ostatniej chwili swą świątynię w meczu o brązowy medal z Anglią. 5) Faworytem w skiffie wioślarskim był Amerykanin Jim 
le zwycięstwo przypadło Australijczykowi Woodowi pized Rossim (Urugwaj) i Włochem Catasta ..Mam juz dość wszystkiego wzdycha tylko Kelly i zupełnie 
I wędruje przy pomocy kolegów do szatni po morderczym półfinale 6t Francuz Beyart zwycięża w olimpijskim wyścigu szosowym 7. Dziesiecioboj ukończony 
k wiadomo na.krótko przed północą, wśród pzdajacego bez przerwy deszczu Sędziowie mierzyli wyniki rzutu oszczepem przy świetle latarek elektrycznych.

zawodach praskich,
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KOLEJARZE NAJSZYB­
SZYMI CYKLISTAMI

nak dalej wspólnymi siłami 1 po 10. 
km. dochodzą z powrotem czołówkę. 
Teraz tempo wybitnie maleje, zawód 
nicy wyraźnie oszczędzają siły na

Na ulicach Warszawy próbuje ucie 
; kać Rzeżnicki i wspomagany przez 

zawodnicy . Królikowskiego zyskuje ' około 150 

krótkich słowach . trowej walce wraz z Wrzesińskim 
enori.j 'życząc ■ ucieczkę likwidują. Kolarze jadą ra- 

"’"m 2em. Przy wjeżdzie wdól ulicą Gór­
nośląską na czoło wysuwa się po raz 
drugi Rzeżnicki i wpada pierwszy w

lecz Rzeżnicki, (ZZK) utrzymuje prze 
wagę zdobywając pierwsze miejsce, 

sińskl (kolejarze) 3) Kapiak (Samo 
rządowcy) 3 godz 33:21.. 4) Siemiń­
ski (Samorządowcy) 3 godz 33:22, 5)

' -.............. (ZZK) 3 godz. 33:23, 6)

Warszawa (tel. wł.) Punktualnie o 
godzinie 13-tej zgromadzili się kola­
rze przed - gmachem OKZZ w Łodzi. 
Chwila przygotowania ' ... ' .
ustawieni w czwórkach ruszyli do 
startu. Przewodniczący OKZZ. ho-

scharakteryzowal -cele sportu, zycząc ■ 
kolarzom dobrej postawy, po czym |

Zwarta grupa przedefilowała przez
miasto,.a na rogatce nastąpił, start'

kolarzy. 100 km zawodnicy przejez- , 
dżaja w 1 godz 10 min. Tempo na­
dają, Rzeżnicki, Wrzesiński. Kapiak, I 
pracowity Siemiński, Królikowski i - 
Wójcik 30 km czołówka przejechała

I,vm ataku Rzeznlclaego odpada Wój- f Królikowski . .... ......... ,
CUSi-Gabryręh-ł-Łeszlslewlcz. Jadą.jedl .Gąbjgai (O.dzleżowcy) 3 godz, 33:28, ‘

7) Leśkiewlcz (Odzieżowcy) 3 godz. 
34:50, 3) Wójcik (Pocztowcy) 3 godz. 
34:50. 0) Łazarczyk (Włókniarze) 3 
godz 36:12, 10) Wandor (MKRKF1 3 
godz 36:37. li) Kopczyński (Włóknia­
rze). 12) Paprocki (Chemicy). 13) 
Mich (Samorządowcy). 14) Sobczak, 
(ZZK). 15) Komorniczak (Metalowcy).
16) Rozumek (Metalowcy)

W ogólnej klasyfikacji w kolarstwie 
pierwsze miejsce zajęli Kolejarze 16 
pkt. przed Samorządowcami 15 pkt.. 
Odzieżowcami 14 pkt.. Chemikami 13. 
pkt.. Włókniarzami 12 pkl. i Skórza-

SPOTKANtA TOWARZYSKIE.
Katowice. Wolne od rozgrywek mi- 

trzowskich kluby rozegrały wczoraj 
szereg spotkań towarzyskich które 
dały: następujące, .wyniki: i - •
WYZWOLENIE MICHAŁKOWICF - 

■ HKS SZOPIENICE: 2:1 (0:1
PIAST PAWŁÓW - POLONIA P1E- 

KARY 3:0’(2:0).

POLONIA' BYTOM ZWYCIĘŻY­
ŁA W RYBNIKU

Rybnik (tel. wł.) W trójmec-zu 
o mistrzostwo drugiej ligi żużlo­
wej rozegranym w ub. niedzielę 
na .torze w Rybniku .zakończyły 
sie zwycięstwem Polonii Bytom
— 21 pkt, przed RKM Rybnik - 
16 pkt i Lechig Poznań — 13 pkt.

Rewelacją zawodów był 11-let- 
nj motocyklista, z Rybnika — 
Dziura .Jan. Widzów Ś tysięcy.

KL. A RYBNIKA
Rybnik (tel. wł.) W meczach o 

mistrzolstwo kl A podokręgu 
Rybnili, padły w ub. niedzielę 
następujące wyniki: Kbpainia 
Chwałowice — ZZK Rybnik 6:2 
(2:1); Jedność Popielów — Sile 
sia Lubomia 7:0 (2:0); ZZK Zol?
— Rymer tb ,4:2 (1:1); Kop.t Tan­
kowiec. — PW Marki'wice 3:0- 
Śląską Klasa rozpoczęła inięlrzo-

Katowice. Wczoraj^ ruszyła do 
boju, o punkty, piłkarskich mis­
trzostwa Śląska Klasa A. Wal­
czy ona w dwóch grupach i w u- 
biegłej niedziel; inauguracyjnym 
dniu mistrzost w odbiło się 3 spot 
kań. które przyniosły następujące 
wyniki:'

GRUPA I.
Żywiec Zablocie — 22 Mała Dą 

brówka. 1:1 (0:1)
Ćzerwiońka: — Kop. Debieńsko 

— Gwardia Katowice 1:2 (0:0)
Katowice: — Kleofas — Ligo- 

cianka 0:3 (0:1)
! GRUPA II

Orzegów; 27 Grzegów — Slavia 
jda .1,1 (0 0)
Tarnowskie Góry: — Śląsk — 
ićh Radzionków' 3:3 (1:1) 
Swiętpclilowice- ^lask — AKS 

ih8:3fl:lj
I Chorzów: Ruch Ib — Walka 
UMakoszowy 2:0 (1:0),

CZECHOSŁOWACJA -
— AUSTRALIA 2:2

O PUCHAR DAVISA
Nowy Jork, W dalszym ciągu

międzystrefowego spotkania te- I 
nisowego o puchar Davisa mię- i ’a . . * - I SzwedówAustralią I Jjerk, , Ic 

grze po- i
dzy Czechosłowacja 
rozegrano spotkanie .. 
jedypczej między Drobnym (Cze 
choslowacja) i Óuistem (Austra­
lia). Mecz po dramatycznej wal 
ce zakończył się zwycięstwem 
Drobnego w stosunku 6:8. 3:6. 
1816. 6:3, 7:5.

Dzięki temu zwycięstwu Czesi 
zdobyli drugi. ounkt i stan me­
czu brzmi 2:2 Decydujące spot­
kanie między ‘Cetntkiem (Ezfe- 
chosjowacja) ' i Sidjwellem' odło­
żone '■ zostało na dzień następny,

Katowice. Przygotowania III-eh po 
wojnie międzynarodowych mi­
strzostw Polski w tenisie są luz "6 
ukończeniu

Do soboty wieczorem organizato­
rzy którzy otrzymali zgłoszenia do 
turnieju 4 Czechów t Węgrów 1 4

Rumunii definitywnie odmówili; 
urzyiazdy tłumacząc się brakiem 
wolnych terminów *

Z zawodników polskich komisja 
'Portowa PZT dopuściła do turnieju 
17 tenisistów i 16 tenlststek.
Rozstawienie i losowanie mistrzostw . 

odbędzie się w poniedziałek w loks 
u PZT w Warszawie Pierwsze spoi 
kama rozegrane zostana, we wtorek 
oc południu
ZRYW ROZIJARK łBytomi - CSK

CSK H0RN1 SUCHA - GROMIĄ 
B¥TÓM-3:ł.(2:0>


